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CZĘSC U RZĘD O W A . -  W iadom ości urzędowe 

z K rólestwa i Cesarstw a!
C ZĘŚĆ  N IE U R Z Ę D O W A . --  P o w o d y  objaśnia­

jące  p ro jek t In s tru k c ji do p o s tę p o w a n ia  przed 
R adą S tanu  w spraw ach z o c z y n sz o w a n ia .
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T eatr.
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Obwieszczenia.

C Z Ę Ś Ć  u r z ę d o w a .

I ) o N a m ie st n ik a  N a szeg o  w  K r ó l e s t w ie  
T o l s k ie m , J eg o  Ce s a r s k ie j  W yso k ości W i e l ­
k ie g o  K s ię c ia  K o n st a n t e g o  M ik o ł a j  b w ic  z a .

N a p rzed staw ien ie  W a s z e j  C e s a r s k i e j  W y s o ­
k o ś c i , R zeczyw istego  R adcę S tanu Szw ecow a , Z a­
rząd za jąceg o  p rz e d te m  zniesioną obecnie Kance- 
la r ją  N a m ie s tn ik a , N ajm iłościw iej m ianujem y D y­
re k to re m  nowo urządzonej czasowej K aucelarji 
W a s z e j  W y so k o śc i,  jako  N am iestnika N a s z e g o  
w Królestwie.

(podpisano) „A L E X A N D E R .” 
przez  C e s a r z a  i K r ó l a .

M inister S ekretarz  S tanu
(podpisano) J. Tym owski. 

w Carskiem  Siele, dnia 2 (14  P a ź d z ie rn ik a )  
1862 r .

R ada A dm inistracyjna K rólestw a na  posiedzeniu 
5 (1 7 ) P aździe rn ika  r. b., na przedstaw ienie Ko- 
niisji Rządowej Sprawiedliwości, zapis rs, 300 dla 
kościoła parafialnego w Jońcu, przez niegdy Do- 
micelę z Ł o so w sk ic li  Jasińską , testam entem  na d. 
^ (14) S ierpnia 1861 r. urzędow nie sporządzonym, 
uczyniony, w myśl art. 910 K. C., z zachowaniem 
Praw osób t r z e c ic h  i pod w arunkam i bliżej w te s ta ­
mencie oznaczonemi, zatw ierdziła.

Rząd, G abernjalny W a rsza w sk i.—  Zawiadam ia, 
że Komisja Rządowa Przychodów7 i S karbu  majac 
na  uwadze trudność, jakiej doznają dłużnicy S k ar­
bowi w nabyw aniu dowodów likw idacyjnych, któ- 
remi przypadające od nich zaległe po koniec roku  
1854 należności, w moc Najwyższego M anifestu 
z dnia 26 Sierpnia (7 W rześnia) 1856 r., a  kary  
egzekucyjne i z la t następnych w skutek  szczegó­
łowych upoważnień tejże Komisji Rządowej spłacać 
mogą, przez re sk ry p t  z d. 16 (28) S ierpnia r. b. 
N r. 23 ,303  dozwoliła: aby n a  p o k ry c ie  zaległości 
opłacalnych dowodami likwidacyjnem i, kasy Skai - 
bo we przyjm ow ały gotowizną połowę tychże zale­
głości, czyli po 50 za 100. Jeżeli zatem  dłużnik 
zaległej należności Skarbowej lub kary  egzekucyj­
nej dowodami spłacić się mającej, zgłosi się do kasy 
Powiatowej z zamiarem jej zapłacenia, kasa tęż go­
towiznę połowie zaległości odpow iadającą, p rzy j­
mie do depozytu i jeżeli nie będzie m iała kw estji 
czy zaległość kwalifikuje się do kom pensaty, fo r­
m alny kw it n a  zaległość lub jej część, dwa razy  
wyższą od kw oty wniesionej płacącem u wyda, gdy­
by zaś w jej przekonaniu  nastręczać się m iała kwe- 
stja, czy zaległość kom pensacie ulega na gotowiznę 
przy jęta , wyda kw it depozytowy, k tóry  za rozw ią­
zaniem przez wyższą W ładzę kwestji, przez in tere­
senta na form alny kw it budżetowy będzie m usiał 
być wymieniony, i dla tego takow y troskliw ie za­
chowywać należy.

Podana tym  sposobem dłużnikom Skarbowym 
możność łatwiejszego wypłacenia się, powinnaby ich 
spowodować do rychłego wnoszenia zaległości, 
k tó re  w razie zwłoki przez egzekucję ściągane być 
by m usiały. — G ubernato r Cywilny, R adca Tajny 
B aszczyński.— N aczelnik kaucelarji Świętochowski.

Z  P etersburga , 5 P aździern ika . 
Z a s a d n i c z a  u s t a w a  R e o r g a n i z a c j i  w y d z i a ł u  

s ą d o w e g o  w  R o s j i .

C z ę ś ć  p i e r w s z a .

ORGAN IZACJA  SĄDOW A.

{Dalszy ciąg).

•X. o  wewnętrznej organizacji władz sądowych 
w ogóle.

l )  O po rzą d ku  prąc.
ł .re f e^  * p rzew o d u iczący  we w szystk ich  

w ładzac*  Sąd o Wych> m a ją  ob ^ ązek  czuw ać n ad

pospiech ° f u la rnośeią w zała tw ian iu  spraw i 
zachow ani w posiedzeniach sądu.

58. lo s ie  z J  adz sądowych, są  albo ekono­
m iczne, albo sądzące. J > ■*

59. P o s ied zen ia  ckonoVlictne w k tó ry ch  b io rą  

u dzia ł wszyscy ° becm “ J®“k ow ie, odbyw ają się
dla przygotowawczego roztrzą$nięcia in strukcij i
spi’awozdań i spraw dysej p h n a rnych przeciwko
osobom wydziału sądowego, a takż0 dIa llarad  c0 

Spraw dotyczących zarządu w ydziałera s^o w y m .
^ s ie d z e n ia  te  odbywają się p rzy  zam kniętych 
drzwiach.

60. Posiedzenia sądzące, dla rozstrzygania spraw 
cyw ilnych  i krym inalnych odbywają się publicznie^ 
w obecności stron , obwinionych, św iadków  i osób 
obcych. W y p a d k i w których osobom nie należy­
ty  m do spraw y wzbroniony będzie w stęp na po­
je d ze n ia , będą określone przez prawo.

61. Oprócz tych posiedzeń, oddziały lub depar­
tam enty w ładz sądow ych, łączą się W ogólne ze­
brania.

1) dla rozstrzygnięcia spraw  dyscyplinarnych 
Przeciwko osobom z wydziału sądowego;

2) dla obradow ania nad instrukcjam i i w ysłu­
chania corocznych sprawozdań o ruchu spraw we 
"ładzacli sądowych, i x

3) we w szystkich t innych w ypadkach , kiedy 
starszy prezes izby lub przew odniczący w ogólnem 
zebran iu  kasacyjnych departam entów  senatu , uzna 
za konieczne z powodu ważności rozstrzyganej 
kw estji, zwołać ogólne zebranie.

62. Każdy ostateczny w yrok, wydany pub licz­
nie, może być ogłoszony drukiem , tak  przez  sąd, 
jako i przez osoby pryw atne, i roztrząsany  przez 
te ostatn ie  w dziennikaeh prawnych, z zachowaniem 
należnego sądowi i jego członkom uszanowania. 
Dochodzenie naruszen ia  tego przep isu  należy do 
obowiązków prokuratorów  władz sądowych, co 
wszakże nie pozbawia osób pryw atnych praw a za­
noszenia skarg o poczynione im  obelgi do właści­
wych władz.

63 . Członkowie władz sądowych, m ają corocznie 
trzy  miesiące ferij, lecz każdy z nich oddzielnie 
ma prawo korzystać tylko z pó łto ra  miesięcznych 
ferij, jeżeli pomiędzy członkam i nie nastąp i w tym  
przedm iocie oddzielne porozum ienie.

2) 0  u k ła d a n ia  in s lru k c ij i  spraw ozdań.
64 . P rzep isy ’dotyczące wewnętrznego porządku 

we władzach sądowych i w skazujące sposoby wy­
konywania praw , określają się instrukcjam i: ogól- 
nem i i szczegółow em u  P ierw sze układają się na 
drodze prawodawczej, a  drug ie  przez miejscowe 
władze sądowe.

65. Spraw ozdania o ruchu  spraw  we władzach 
sądowych, uk łada ją  się: co do okręgu sądu pierw ­
szej instancji przez prezesa sądu  okręgowego 
wspólnie z p rokura to rem  okręgowym; co do okrę­
gu izby sądowej przez, starszego prezesa wspólnio 
z je j p rokuratorem ; w departam entach kasacyjnych 
senatu  przez przewodniczącego w ogólnem zebra­
niu tych departam entów , po porozum ieniu się z na­
czelnym prokuratorem . Spraw ozdania władz sądo­
wych podają się do wiadomości publicznej.

3) O sposobie m ianow ania , u w a ln ia n ia
i  odpowiedzialności u rzędn ików  sądowych, oraz 

o zapew nieniu  ich  p rzyszło śc i.
66. N a urzędy prezesów i członków władz s ą ­

dowych, w tej liczbie i inkw irentów  sądowych a 
także prokuratorów  i sekretarzy, m ianują się tylko 
osoby, k tó re  otrzym ały w ykształcenie praw ne, lub 
w służbie dowiodły wiadomości w w ydziale sądo­
wym.

67 . Prezesi i członkowie władz sądowych nie 
mogą być uw alniani bez p o jan ia  o to prośby, ani 
przenoszeni z jednego miejsca na drugie, bez w ła­
snej ich zgody. N ie mogą być zawieszani w u rzę­
dzie bez oddania ich pod sąd, ani oddalani ja k  ty l­
ko w skutek w yroku sądowego.

68. D la zapew nienia środków utrzym ania zasłu­
żonym urzędnikom  wydziału sądowego wycho­
dzącym ze służby, a po ich śm ierci i ich rodzinom, 
urządza się kasa  em ery talna w ydziału sądowego.

69. Przepisy o urządzeniu kasy em erytalnej 
wydziału sydowego, m ają być ułożone i wydane je ­
dnocześnie z podniesieniem , według nowych e ta ­
tów, p łac dla urzędników  wydziału sądowego.

X. i) osobach zostających przy w ładzath  
sądowych.

1) K om ornicy sądowi.

7 0 . K omorników sądowych m ianu ją  prezesi 
władz sądowych.

71 . N a  korzyść kom orników sądowych oprócz 
wyznaczonego im przez rząd  u trzym an ia  przezna­
cza się oddzielny p rocen t od egzekwowanej sumy, 
za każdą czynność w w ykonaniu rozporządzeń 
sądu.

72 . Za niedbalstwo przy w ykonywaniu swych 
obowiązków, oraz za inne uchybien ia , kom ornicy 
sądowi mogą być pozbaw iani przypadającego im 
procentu  od wyegzekwowanej sumy.

2) O pełnom ocnikach przysięg łych .
73. Pełnom ocnicy przysięgli, tru d n ią  się sp ra­

wami powierzanenii im przez strony, oskarżonych 
i inne osoby w sprawie udział mające.

74. Pełnom ocnicy przysięgli, w spraw ach powie­
rzanych im na żądanie i z w yboru stron, działają 
w sądzie w im ieniu tych ostatnich, w granicach da­
nego im pełnom ocnictwa.

75. W  spraw ach krym inalnych, pełnom ocnicy 
przysięgli podejm ują się obrony oskarżonych bądź 
na żądanie tych ostatnim i, bądz z polecenia p re ­
zesa władzy sądowej.

76 . Pełnom ocnikam i przysięgłym i mogą być je ­
dynie osoby: nie karane  sądownie i niemłodsze nad 
la t 25, posiadające obok tego świadectwa z u n i­
wersytetów lub innych wyższych zakładów nauko ­
wych z ukończonego z pożytkiem  kursu  nauk, lub 
też ze złożonego egzaminu z nauk praw nych, jeżeli 
obok tego zostaw ały w zawodzie sądowym n ie­
mniej jak  la t pięć lub trudniły  się przez takiż p rze­
ciąg czasu p rak ty k ą  sądową pod kierunkiem  p e ł­
nomocników przysięgłych, w7 charak terze ich po ­
mocników.

J  7. Pełnom ocnicy przysięgli obierają na  m iej­
sce zam ieszkania jedno z m iast okręgu tej izby są ­
dowej, w której są zapisani.

78. S trony zachowują praw o zgłaszania się do 
sądu osobiście, ja k  niem niej podaw ania próśb i in ­
nych ak t i objaśniania swych spraw i żądań, bez 
obowiązku w ybierania pełnomocników przysięgłych; 
lecz w tych m iastach, gdzie zam ieszkuje dostate­
czna liczba pełnom ocników przysięgłych, strony 
mogą dawać pełnomocnictwo na popieran ie  ich 
spraw, w sądach takiego m ias ta , jedynie osobom 
należącym do liczby pomienionych pełnomocników. 
Liczbę przysięgłych pełnom ocników , ja k a  ma być 
na tej nasadzie uznana za dostateczną w m iastach 
powiatowych i gubernjalnych, tudzież w stolicach, 
oznacza osobny wykaz, który  m in ister spraw iedli­
wości przedstaw i do zatw ierdzenia radzie państwa.

79. Pełnom ocnicy przysięgli każdego okręgu 
izhy sądowej w ybierają z pośród siebie, dla do- 
ZOru nad  wszystkimi w tym  okręgu pełnom ocni- 
hami, osobną przy izbie sądowej radę, oraz p re ­
zesa tej rad y  i tow arzysza prezesa, m ającego w ra- 
zie choroby lub nieobecności prezesa pełnić jego 
obowiązki.

^ a ' a  pełnom ocników  przysięgłych, wrazie 
n iedotrzym ania przez tych ostatn ich  ich zobowią­
zali, ma praw o, na  mocy udzielonej je j władzy: 1) 
ostrzegać ich; 2) dawać nagany; 3 ) w zbraniać im

pełn ien ia  obowiązków pełnomocników w ciągu cza­
su przez radę  oznaczonego, lecz nie dłużej ja k  na 
rok  jed en ; 4) wyłączać, W razie b rak u  do nich 
zaufania, z liczby pełnom ocników przysięgłych; 5) 
oddawać w w ypadkach wielkiej wagi pod sąd k ry ­
m inalny.

81. W ysokość w ynagrodzenia pełnomocników 
przysięgłych za popieran ie  spraw, zależy od um o­
wy ich z in teresen tam i. W arunki tej umowy m ają 
być na piśmie.

82. D la oznaczenia w wyrokach sądowych ilości 
kosztów sądowych, k tó re  m ają być ściągąięte z ob­
winionego na korzyść przeciwnej strony, za wy­
datk i poniesione n a  pełnom ocnika, oraz d la w yka­
zania wysokości w ynagrodzenia dla przysięgłych 
w tych  w ypadkach, gdy strony nie zaw arły z nimi 
żadnej w tym względzie umowy na pismię, ma być 
ustanaw iana na każde trz y  lata osobna tak sa , k tó ­
ra  podaje się do wiadomości powszechnej.

83. Pełnom ocnik przysięgły, k tó ry  podjął się 
pop ieran ia  sprawy w niższej instancji, m a praw o 
na żądanie strony popierać dalej tę  sprawę we wszy­
stk ich  sądach aż do zupełUego jej rozstrzygnięcia. 
Lecz jeśli pełnom ocnik musi jechać w tym  in te re ­
sie do innego m iasta, w takim  razie obowiązany 
je s t oddać najprzód wszystkie znajdujące się u n ie­
go sprawy, za zgodzeniem się interesentów , inne­
mu pełnom ocnikowi przysięgłem u.

84. Od stron  zależy brać w miejsce jednego p e ł­
nomocnika przysięgłego innego, podejmować się 
samym popieran ia  sprawy, po wynagrodzeniu peł 
nomocnika za jego trudy  stosownie do umowy, lub 
wrazie nie istn ienia takowej, podług taksy .

85. Z a przepuszczenie terminów praw nych 
i za każde inne naruszenie przepisów i form alności 
z winy pełnom ocnika przysięgłego, strona ma p ra ­
wo, jeże li poniosła ja k ą  stratę, do żądania od 
pełnom ocnika w ynagrodzenia za takową.

86. Za umyślne na  szkodę strony działania, peł­
nomocnicy przysięgli, po zaniesieniu przez strony 
skargi i po wyśledzeniu ich winy, obok ściągnięcia 
z nich poniesionych s tra t, mogą być oddani pod sąd 
krym inalny. Skargi na  czynności pełnom ocników 
podaj a. się do ich rady , a  na radę do izby przy 
której takow a znajduje się i k tó ra  wydaje osta te­
czną co d o skargi decyzję.

87. Pełnom ocnikom  przysięgłym, tudzież ich 
żonom w zbrania się kupować lub innym  sposobem 
nabywać p raw a swych interesentów  codo  prow adzo­
nych przez nich procesów. W szelkie tego rodzaju 
umowy m ają być uznaw ane za nie byłe.

3) K andydaci do posad  w w ydzia le  sądowym .
88 . Ci k tórzy  ukończyli ku rs n au k  prawnych 

w wyższych zakładach naukowych, mogą być wy­
znaczani na kandydatów  do posad w wydziale są ­
dowym.

89. K andydaci dzielą sig pom iędzy sądy okrę­
gowe i izby, lub też przeznaczają się do zostawania 
przy prokura to rach  i ich towarzyszach.

90. K andydaci m ają pracow ać we władzach są­
dowych pod  bezpośrednim  k ierunkiem  prezesa lub 
p ro k u ra to ra , do którego zostali przeznaczeni, i 
używają praw  służby rządowej, lecz nie pobierają 
p łacy  etatow ej.

4) N otarjusze.
91. Po m iastach powiatowych i gubernjalnych 

m ają być notarjusze, do spisyw ania, pod k ie ru n ­
kiem  władz sądowych, kontrak tów  k upną  i sprze­
daży m ajątków , oraz umów co do rozm aitych zobo­
wiązań. Osobne przepisy określają  obow iązki i 
sposób postępow ania notarjuszów. (d. c u.)

CZĘSC NIEUltZĘOOWA.

Powody objaśniające Projekt Instrukcji 
do postępowania przed Radą Stanu w spra­
wach z oczynszowania.

KV art. 83-itn prawa o oczynszowaniu 
z urzędu, zapowiedziano:

„że sposób postępowania przed Radą 
„Stanu w sprawach z oczynszowania, 
„oddzielną instrukcją przepisany bę­
d z ie .”
Potrzeba takiej instrukcji tem jest 

obecnie naglejszą, że zawiązane w wię­
kszej części kraju Delegacje Czynszówce 
wkrótce rozpoczną swe działania— ko­
niecznie zatem wypada zawczasu obja­
śnić strony, w jaki sposób skargi rekur- 
sowe podawać mogą, oraz przepisać dla 
Rady Stanu stałe prawidła postępowa- 
nia przy rozpoznawaniu spraw drodze 
kasacji jej przedstawianych.

J  W. Naczelnik Rządu Cywilnego ma­
jąc na względzie: że art. 2 Najwyższego 
Ukazu z dnia 24 Maja (5 Czerwca) 1862 
roku obowiązek układania i przedsta­
wiania w porządku przepisanym p r o j e ­
któw, dotyczących rozwinięcia prawa o 
oczynszowaniu z urzędu, włożonym zo­
stał na Komisję Rządową Sprawiedli­
wości,— polecić raczył tejże Komisji, 
aby przygotowała projekt do instrukcji 
art. 83 tegoż prawa zapowiedzianej, z 
tem zastrzeżeniem: iżby projekt ten w7 
ogólnej swej dążności, jak  i w szczegó­
łowych swych przepisach, ściśle stoso­
wał się do ducha i zasad prawa o oczyn- 
szowaniu z urzędu. Zarazem JW . Na­
czelnik Rządu Cywilnego mieć chciał, 
aby w ułożyć się mającym projekcie ob­
myślano:

1) środki ułatwiające, zwłaszcza osa­
dnikom, możność zanoszenia skarg re- 
kursowych do Rady Stanu, w sposób ile 
można prosty, szybki i niekosztowny.

2) aby postępowanie przed W ydzia­
łem Spornym było jak  najbardziej su­
maryczne, z pozostawieniem jednak stro­
nie skarżącej możności składania dodat­
kowych objaśnień i dowodów.

3) aby w każdym razie gdy Deleg’a- 
cje Czynszowe w ostatnich wyrokach 
lub decyzjach dopuszczą się uchybień 
w art. 70 Prawa o oczynszowaniu z urzę 
du wymienionych, przyjęcie skarga do 
instrukcji, a następnie kasacja, były wy­
rzekane, chociażby strona rekursująca 
w skardze nie wymieniła wszystkich 
uciążliwości, lub wymieniła takie tylko, 
które na przyjęcie by nie zasługiwały.

4) aby W ładze Rządowe, którychby 
prawa i atrybucje nadwerężonemi zosta­
ły przez dopuszczenie się ze strony D e­
legacy Czynszowych uchybień, w art.75 
pod literami cl i e  wskazanych, miały ró­
wnież jak  strony, możność składania 
Radzie Stanu potrzebnych objaśnień 
i domagania się kasacji z urzędu.

5) aby strona rekursująca wolną była 
od ponoszenia kosztów stempli i portorij 
i aby koszta te spadały na przegrywają­
cych w kasacji lub dotykały tych, któ­
rych skargi są niedopuszczalne, lub za 
bezzasadne uznanemi zostaną.

6) aby stronie zarekursowanej zape­
wniono możność przynoszenia za sobą 
obrony przez zawiadomienie jej zaraz 
po zapadnięciu decyzji skargę przyjmu­
jącej, tak  o treści tej decyzji, jako i o 
treści-skargi, oraz o liczbie i jakości zło­
żonych w jej poparciu dowodów.

7) aby dla udokładnienia instrukcji 
sprawy przed skład Rady Stanu do 
spraw z oczynszowania odesłanej , za­
strzeżono możność wydawania w składzie 
tym, decyzij instrukcyjnych, nakazują­
cych ściągnięcie niektórych dowodów lub 
całego dzieła Delegacji Czynszowej.

8) aby ze względu, że sprawy kasa- 
cyjne głównie z urzędu rozpoznaniu ule­
gają, termina do instrukcij i do sądze­
nia, oznaczone były w sposób, iżby za­
równo strony miały dość czasu do przy­
gotowania i złożenia obrony, jeżeli ją  
za potrzebną uważać będą, jak  n a w z a ­
jem, iżby sprawy tego rodzaju decydo- 
wane były szybko, i dzieła przemiany 
stosunków rolniczych na odwlokę nie 
narażały.

9) aby dla większej pewności, że 
wszystkie punkta kasację spowodować 
zdolne, tak  w W ydziale Spornym, jak 
w Składzie Rady Stanu do spraw oczyn- 
szowania z urzędu, rozpoznawanemi i 
zdecydówanemi będą, zastrzedz: iżby Se­
kretarz Stanu w W ydziale miał prawo 
stawiać wnioski stosowne, a w Składzie 
wyrokującym, aby wnioski takowe czy­
nić był obowiązany.

10) aby sprawy o kasację wprowadza­
ne były przed Skład Rady Stanu do 
spraw z oczynszowania, w obecności 
stron i ich obrońców, pod warunkami je ­
dnak zastrzeżonemi w art. 52 Organiza­
cji b. Sądu Kasacyjnego Księstwa W ar­
szawskiego z r. 1810.

11) aby obwarowano, moc ostatecz­
nych wyroków Rady Stanu, nakazują­
cych kasację, lub jej żądanie odrzucają­
cych, zastrzeżeniem, że wyroki te, wzru- 
szonemi być nie mogą, ani w drodze 
opozycji trzeciego, ani w7 drodze resty 
tucji, ani przez interwencję, wyjąwszy 
iv tej ostatniej wdania się W ładz Rzą­
dowych, obowiązanych czuwać nad nie­
tykalnością przepisów w art. 79 pod li­
terami d i e  Prawa o oczynszowaniu 
z urzędu wymienionych.

Komisja Rządowa Sprawiedliwości 
stosując się ściśle do zasad powyższych, 
ułożyła projekt do instrukcji z art. 24 
złożony, który ma zaszczyt do uznania 
Rady Administracyjnej przedstawić, z 
prośbą o dozwolenie poniesienia go do 
opinji Rady Stanu Królestwa.

Instrukcja ta rozdzieloną jest w pro­
jekcie na dwa główne działy, odpowia­
dające dwojakiemu składowi Rady Sta­
nu, jak i do spraw kasacyjnych z oczyn­
szowania artykułami 80, 81 i 82 Prawaw '

o oczynszowraniu z urzędu w y z n a c z o n y m  

został— ztąd:
Tytuł 1 zawiera prawidła postępowa­

nia przed Wydziałem S p o r n y m .
T ytu ł 11 prawidła postępowania przed 

Radą Stanu w składzie do spraw z oczyn­
szowania.

A rtykuły 1, 2, 3 i 4 projektu czynią 
zadosyć zasadzie, pod Kr. 1-m w niniej- 
szem przedstawieniu wyrażonej, to jest: 
ułatwiają zwłaszcza osadnikom, możność 
zanoszenia skarg rekursowych.

Ułatwienia te polegają:

na objaśnieniu protokularnem stron tak 
o terminie do podawania skarg, jak  i
0 sposobie, w jaki skargi t£ winny być 
napisane, niemniej o skutkach, jakie od­
rzucenie lub ich przyjęcie spowoduje, 
na dozwoleniu, aby skargi pisane były 
przez kogokolwiek bądź w sposób zwię­
zły i prosty,—na dozwoleniu wnoszenia 
skarg zbiorowych, bez użycia papieru 
stemplowego i z obowiązkiem dołącza­
nia tylko kopji wyroku Delegacji Czyn­
szowej, którą to kopję, każden W ó jt 
gminy lub Burmistrz właściwy osadni­
kom w odpisie urzędowym udzielać jest 
upoważniony.

Przepisem art. 5 zapewniono, iżby D e­
legacje Czynszowe zaraz po zaniesieniu 
skargi rekursowej do Rady Stanu, były 
w możności i w obowiązku nakazać 
wstrzymanie wykonania ostatecznych 
swych wyroków lub decyzij.

A rtykuły 7, 8, 9 i 11 czynią zadosyć 
zasadzie Kr. 2, to jest określając, że po­
stępowanie przed W ydziałem Spornym 
ma się odbywać w sposób szybki i pro­
sty, zapewniają, że decyzje pod wzglę­
dem przyjęcia lub odrzucenia skargi re ­
kursowej, nastąpią najdalej w dniu 15 
od daty jej dojścia do Rady Stanu. 
W  czasie tym strona rekursująca ma 
możność złożyć sama lub przez wybra­
nego obrońcę, jedno pismo, objaśniające
1 wesprzeć je  dowodami.

Niedopełnienie tego nie wstrzyma wy­
dania decyzji, przez có jednakże prawa 
strony tej na uszczerbek nie są narażo­
ne, gdyż rozpoznanie powodów kasacyj­
nych? głównie z urzędu miejsce mieć 
musi.

W yraźne określenie tej ostatniej, a 
najważniejszej zasady przy rozpoznawa­
niu spraw kasacyjnych z oczynszowania, 
zawarte jest w art. 9 i 19 projektu i za­
spakaja w zupełności uwagę wstępną 
pod Nr. 3.

Uwadze 4-ej czyni zadosyć przepis 
art. 15 w ustępie 2, oraz łączny z nim 
przepis art. 22.

A rt. 10  i 20 projektu, są wykonaniem 
położonej zasady pod Nr. 5 / co do ko ­
sztów stempli i portorij.

Tak samo art, 14 i 15 odpowiadają 
uwadze z pod Nr. 8, — art. 16 uwadze 
z pod Nr. 7,—art, 15, 16 i 17, uwadze 
z pod Nr. 8 ,—art. 7 i 18 uwadze z pod 
Nr. 9;—art. 18, uwadze z pod Nr. 10,— 
art. 21 i  22, —uwadze z pod Nr. 11.

Ułożony w ten sposób projekt do in­
strukcji, jakkolwiek różni się od proce­
dury, ustalonej w byłych Sądach Kasa- 
cyjnych w Królestwie i od sądów tego 
rodzaju egzystujących we Francji, to 
przecież, zdaniem Komisji Rządowej 
Sprawiedliwości, zdaje się być on naj­
odpowiedniejszym, ponieważ prawo o o- 
czynszowaniu z urzędu, którego projekt 
ten jest tylko rozwinięciem, odmienne 
jest w swoim ustroju i dążności od ogó­
łu praw cywilnych.

Główną cechą tego prawa jest nadana 
atrybucja władzom działania z urzędu 
i obowiązek na te władzo włożony, prze­
strzegania, aby7 przy przemianie stosun­
ków rolniczych, zachowane były7 pod 
nieważnością zasady, na jakich przemia­
na ta odbywać się powinna.

Ztąd wypływa, że kasacja wyroków 
Delegacji Czynszowej z obroną tych za­
sad zapadłych, następować musi nie ty l­
ko wskutek i w granicach żądania strony 
skarżącej, ale nadto w każdym razie, gdy 
obraza ta  ̂z urzędu dostrzeżoną zostanie.

| ° pojęcie, obok obowiązku zape- 
wnienia opieki dla osadników, jaka z za­
sad prawa głównego wypływa, dozwo­
liło zaprojektować formy postępowania 
kasacyjnego skrócone i mniej więcej od 
wpływu stron niezależne.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
(>*«► im -  S p r a w o z d a n i e .

Osoby mające b lisk ie stosunki z p. Drouin 
do L lniys zapewniają, żo przybierze on wzglę- 
dem w 1 o cli bardziej stanowczą postawę i w od* 
po wiedz i na notę p. Durando, rozwinie 'da­
wniej wypowiedzianą przez p. Tliouvenela 
myśl, żc W łochy i tak spełniłyby wielkie za­
danie, g d y b y  ograniczyły się na utrwaleniu  
państwa w obecnych jego granicach. Będzie 
radził gabinetowi turyńskiemu aby dobro­
wolnie wyrzekł się Rzymu, ponieważ dążenia 
do zajęcia go czynią niepodobnem pojednanie 
się z Papieżem, utrzymują wyburzenie i tym 
sposobem stanowią niebezpieczeństwo dla Eu- 
ropy. Przy tem odpowiedź wspomniona bę­
dzie zawierała wyrażenia synipatji dla W łoch, 
i oświadczenia, że rząd cesarski uczyni w szy­
stko co będzie w jego możności dla skłonie-



l O i O

n ia  S to licy  A postolskiej do now ego porząd­
k u  rzeczy we W łoszect. M ianow icie dw oro­
w i rzym skiem u m a być zaprojektow ane: n ie ­
zależność obecnych posiadłości, u trzym an ie  
św ieckiej w ładzy, w  zam ian za w yraźne w y­
rzeczenie się R zym u przez państw o W łosk ie . 
S to łica  A posto lska zaś zrzccze się prow incij 
w cielonych do W ioch i uzna k ró lestw o  W ło ­
skie. D ziennik i u trzym ują , iż- podobne pro­
pozycje napo tkają  odm ow ę w  T urynie  i R zy ­
mie.

G ab inet tu ry ń sk i ciągle jeszcze nie p rzy ją ł 
stanow czego postanow ienia  co do swego po­
stępow ania, bo k iedy  jedne dzienniki m ini- 
s terja lne u trzym ują , że w gabinecie nie ro z­
trząsano jeszcze kw estji zw ołania parlam en tu , 
inne  zapew niają, że term in tego zw ołania zo­
s ta ł naznaczony na 15 b. m. T ym czasem  w edług 
in n y ch  znów wiadomości, parlam en t m a być 
rozw iązany, i now y zw ołany, k tó ry  zostałby 
o tw arty  m ową tronow ą. Jed n ak że  w tak im  
razie, gabinet okazyw ałby chęć osłonięcia swej 
odpowiedzialności pow agą królew ską, co zda­
je się mniej praw dopodobnem . Taż sama zosta­
je  niepew ność co do porozum ienia się gab ine­
tu  z p. M inghettim  i  F arin im , bo kiedy organ 
m in is te rja ln y  Discussione zapewnia, iż takow e 
nastąp iło , Opinione utrzym uje, iż m ężowie ci 
s tan u  n ie  w ejdą do gabinetu. P p . P e p o lii  D e- 
p re tis  podobno p ragnęliby  ja k  najspieszniej 
się usunąć.

Co do zdrow ia G aribaldego lekarze  włoscy 
utrzym ują, iż am putacja je s t  konieczną, ale o- 
słabienie chorego nie pozw ala jej zaraz u sk u ­
tecznić. L ek a rze  niem ieccy z opisu biegu cho­
ro b y  w noszą, że am putacja  już  nic nie pom o­
że, że cierpienia k tóre p rzyp isu ją  reum atyzm o­
w i są następstw em  ogólnego zakażenia k rw i 
i że dnie G aribaldego są policzone.

W  W iedn iu  z pow odu poby tu  tam  księcia 
M ettern icha, m ów ią o usiłow aniach po jedna­
n ia  A ustrji z W łocham i za sta ran iem  rządu 
francuzkiego, a pierw szym  krokiem  ze strony  
gabinetu  w iedeńskiego na drodze zbliżenia się 
do T urynu , m a być popieranie propozycij 
francuzkich w Rzym ie. Izba niższa rad y  p ań ­
stw a rozpoczęła rozpraw y nad układem  z ban­
kiem  i zapew ne przyjm ie go z pew nem i zm ia­
nam i.

K ońcow y a r ty k u ł Sternzeitungu  o posie­
dzeniach sejm u berlińskiego, w treści podany 
w depeszach, w skazując, żerząd  zam ierza po­
zostać w iernym  ustaw ie, kładzie tam ę po ­
g łoskom  o rozw iązaniu  izby deputow anych 
i  w ydaniu  now ego p raw a w yborczego. Ze 
w szystk iego  wnoszą, że w S tyczn iu  będą 
zw ołane izby i że im  będzie przedstaw iony 
p ro jek t do p raw a  o reorganizacji wojskowej, 
oraz budżet na ro k  1863, jeszcze bardziej szcze­
gółow y niż budżet z r. 1862, nad u łożeniem  
k tó rego  już  pracu ją  w m in isterstw ie  skarbu .

W  Grecji, jak  w skazują depesze, zaszły 
w ażne w ypadki.

(Ind. b., IV. Z., Schl. Z.)
Anglja.

Londyn, 21 Października. W y d aw an y  w L o n ­
dynie The Index, organ skontedorow anych s ta ­
nów  południow ych A m eryk i, ogłasza l i s t  zna 
Dego od c z a s u  w ypadku  z p a r o s ta tk ie m  
.T re n t” p. M asona do członków  m eetingu 
angielskiego, k tó rzy  go zapytyw ali, czy u- 
znanie przez rząd  angielsk i konfederacji bę­
dzie m iało ja k ie  dla stanów  południow ych 
znaczenie. P . M asou zaczyna swój lis t od 
tego, iż przekonany je s t  o zupełnej niem ożno­
ści p rzyw rócenia daw nej un ji lub  podbicia 
Po łudn ia . P o d a je  on ludność stanów  skonfe- 
derow anycb na 13 blizko m ilionów  m ieszkań­
ców (licząc w  to i m urzynów ) i ta k  dalej w y­
raża się: „U znanie, o k tórem  m ówicie, m ia­
łoby  jedyuie  pod ty m  względem znaczenie, że 
przyczyniłoby się do zakończenia w ojny zgu­
bnej d la  ludzkości i nic przedstaw iającej ża­
dnych  d la  naszych w rogów  widoków. U zna­
n ie  rozproszyłoby w stanach  północnych 
w szystk ie  dotychczasow e nadzieje. D opóki 
E u ro p a  zw lekać będzie z uznaniem  konfede­
racji południow ej, dopóty P ó łn o c  m arzyć bę­
dzie o w skrzeszeniu  unji, a w te m  w łaśnie 
przeciw nicy  nasi znajdą zachęto do dalszego 
prow adzeuia w ojny. P ó łnoc , ja k  skoro  oba- 
czy, że m a do czynienia z rów nież ja k  i sam a 
niepodległem  państw em , będzie skłonniejszą 
do układów .”

Advertiser, k tó ry  w kw estji am erykańskiej 
zm ieniał k ilk ak ro tn ie  sposób m yślenia, widzi 
się obecnie spow odow anym , z pow odu zdań 
w ynurzonych  przez organa stanów  skonfede- 
ro w an y ch  o p rok lam acji p. L incolna, do o- 
św iadczeuia, że P o łu d n ie  „prow adzi wojnę 
d la u tw ierdzen ia  n iew oln ictw a.”

W czoraj srożyła się tu  i na całej przestrzeni 
brzegów  angielskich  burza, k tó ra  spowodowa­
ła  liczne nieszczęścia i s tra ty .

Londyn, 22 Października. K ró low a poleciła 
wydać na  imię dziekana i k a p itu ły  kościoła 
m etropolita lnego  w C a te rb e ry , opatrzone 
w ie lką  pieczęcią połączonych k ró lestw  W ie l­
kiej B ry tan ji i Irlan d ji upow ażnienie do w y­
boru a rcyb iskupa na w aku jąeą  obecuie, z po­
w odu zgonu D ra  Jo h n a  B ird  Sufnnera, s to li­
cę arcybiskupią  w archidjecezji C an te rbery j- 
skiej. Jednocześnie Je j K ró lew ska Mość r a ­
czyła zalecić ta k  dziekanow i ja k  i kap itu le  
pom ienionoj D ra  K aro la  Tom asza L in g ley ’a, 
obecnego arcyb iskupa jo rksk iego , w ynurza­
ją c  życzenie, aby ten  dostojnik kościoła an ­
g likańsk iego  obrany  został arcybiskupem  cau-
te rb e ry jsk im .

M in isterju tn  w ojny postanow iło wznieść w 
C hatham  szpita l dia chorych żon i dzieci w ojsk 
tam ecznej załogi.

l u H t r j A -
Wiedeń, 23 Października. O bie izby rady 

p ań stw a odbyły wczoraj posiedzenia. W  iz ­
bie panów  hr. T h u n  w ystąp ił ze zw y k łą  sw ą 
kw estją  kom petencji, poczem uchw alone zo­
stało  w prow adzenie do k ra jów  au strjack ich  
niem ieckiego kodeksu  handlow ego, zgodnie z 
uchw ałą  izby deputow anych, ta k  iż praw o w 
tym  przedm iocie będzie m ożna w krótce ogło­
sić, a kodeks w prow adzić, przynajm niej do 
krajów  z tej s trony  L itaw y  położonych, od 
czerwca 1863 r. Izba deputow auych  u k o ń ­
czyła r o z p r a w y  nad p raw em  drukow em  i u- 
chw aliła  większością 75 głosów  przeciw  61 
zaw arty  w mięszancj obu izb kom isji kom ­
p rom is CO do now elli karnej do p r a w a  pomie- 
niouego. P ra w o  to zatw ierdzono zapewne zo­
stan ie  dziś przez izbę panów.

P o d łu g  lis tu  zamieszczonego w czasopiśm ie

serbskiem  Srbobran, zastępujący pa trja rch ę  se r­
bskiego M asirewicz udał się 15b.rn.do W iednia  
dla w yjednania ja k  najrychlejszego zw ołania 
do K arłow ic serbskiego zgrom adzenia narodo­
wego i stanow czego załatw ienia kw estji woje- 
wodvny serbskiej. Z apew niają atoli, że rząd  
nie chce zw oływ ać na  teraz  do K arlo  wic zg ro­
madzenia narodow ego, gdyż widzi w te in  w o- 
becnych  okolicznościach niebezpieczeństw o z 
powodu sąsiedztw a pom ienionego m iasta  z 
B ialogrodem  serbskim .

Wiedeń, 24 Października. N a wczorajszem  po­
siedzeniu kom isji finansowej roztrząsano  nie 
p ro jek t do p raw a o podw yższeniu podatków , 
ja k  to zapów iedzianem  było, lecz budżet m i­
n isterstw a handlu  na r. 1863. P od ług  p ro je ­
k tu  rządowego, budżet ten  w ynosi 1,359,700 
zł. ren., z k tó ry ch  186,000 przeznacza się na 
zarząd cen tralny . Pom im o, iż posiedzenie 
trw ało  pięć godzin, załatw ione zostały  dwie 
ty lko  tego budżetu rub ryk i, m ianow icie za­
rządu  cen tra lnego  i w ęgiersko-altenburgskiej 
szkoły rolniczej. Co do pierwszej z ty c h  ru ­
b ry k , po żyw ych rozpraw ach, n iezbyt pochle­
bnych  d la  dotychczasowej działalności m i­
n is te rs tw a  handlu, uchw alono zm niejszenie 
sk ład u  biura, w ydatk i zaś na  niezbędną li­
czbę urzędników  zostały tym czasow o za tw ier­
dzone.

Ju tro  rozpoczną się w izbie deputow anych  
rozpraw y nad  układem  z b ank iem . D o dnia  
dzisiejszego zapisało się już  siedm iu m ówców, 
m ających w ystąpić przeciw  podanem u w tym  
względzie przez kom isję finansow ą p ro je k to ­
wi. N ie u lega w ątpliw ości, że wśród sam ych 
rozpraw , w ięcej jeszcze m ówców w ystąp i. Z a ­
pew niają, że w ogólnych w ty m  przedm iocie 
rozpraw ach weźmie także udział p raw y k ra ­
niec; o ile się zdaje, s tronnictw o to w ystąp i 
z w ym otyw ow anym  w niosk iem  za przejściem  
do porządku dziennego. S łychać także, że roz­
począć się m ające ju tro  rozpraw y, zostaną w 
przyszłym  tygodniu  przerw ane z powodu, iż 
znaczna liczba członków  izby niższej weźmie 
udział w obradach frankfurckich .

i r a n i j n .
Paryż, 21 Października. N ie ty lk o  bezstron­

ni politycy , ale n aw et w sferach urzędow ych 
zapew niają, że teraz ostatecznie będą czynio­
ne usiłow ania w celu doprow adzenia do s k u t­
ku  u k ład u  pom iędzy T urynem  a R zym em , 
i  że nie ty lko , usiłow ania te  będą po raz o s ta ­
tn i czynione, ale, że naw et już  teraz został 
oznaczony ostateczny ich kres, o czem w iedzą 
też m inistrow ie. D odają, że dopiero na po­
dobne zapew nienie, pp. P ersigny , F o u ld  i nie­
którzy in n i m inistrow ie cofnęli podania o d y ­
misję. Podobno na  posiedzeniu rady  gabi­
netowej, p rzy  roztrząsaniu  okó ln ika  p. D rou iu  
do L huys, n iek tórzy  jego  koledzy zw racali 
uwagę, na  znaczenie, ja k ie  może być p rzyw ią­
zyw ane do użytego tam  w yrażen ia  „bez zn ie ­
cierpliw ienia się”, lecz, że odstąpili od swego 
zdania, skoro im  w ytłom aczono, że w yraże­
nie to w cale nie zobo\yiązuje do przedłużania 
na czas nieograniczony, ińających  się teraz 
rozpocząć układów .

Z b y te c z ń e m , zd a je  s i ę ,  b y ło b y  w y s z u k iw a ­
n ie  w a r u n k ó w , na p o d s t a w ie  których o s t a ­
teczne te usiłowania będą miały miejsce, po 
ogłoszeniu w Monitorze listu cesarskiego i de­
pesz pp. Thouyenela i Lavaletta. W yraźnie 
ogłoszenie to miało na celu oddać całą sp ra ­
wę na sąd opinji powszechnej, k tóra zrozu­
miała, iż rząd cesarski postanowił zapewnić 
sobie zupełną swobodę działania, wycofowy- 
wając się z uciążliwego położenia, tak  pod 
względem politycznym jak  i finansowym.

K iedy  ostateczny k res układów  został na­
znaczony, pozostaje d la  publiczności ta jem n i­
cą, w szakże pow szechnie przypuszczają, iż 
nie sięga on dalej, ja k  do w iosny 1863 roku. 
O dw ołanie pp. L avale tto  i B euedettego było 
ty lko  następstw em  loiczuem  usunięcia się p. 
Thouyenela, zatem  nie może być przyczyną 
nieufności do pow yższych wiadomości; s tro n ­
nicy zaś zjednoczenia w łoskiego, znajdą po­
ciechę w zapew nieniu, iż obecuie zachow a­
nem u status quo, zosta ła  naznaczona pew na

D la  księcia N apoleona, k tó ry  w tych  dniach  
m iał przybyć do R ochefort, i ty lk o  zapew ne 
przez burzliw y stan  morza został w drodze 
w strzym any, przysposobiano w ty m  porcie 
uroczyste przyjęcie i bal, lecz z polecenia n a ­
desłanego z P aryża, uroczystości te nie będą 
m iały m iejsca, a książę n ie  za trzym a się 
wcale w  R ochefort.

R ap o rt k o u tr-ad m ira ła  Rozę, k tó ry  p rzy ­
by ł z M eksyku , oprócz wiadomości o p o m y śl­
nym  stan ie  wojsk, nie zaw iera nic c iekaw e­
go. L is ty  p ryw atne  donoszą, że w P u e b li 
nagrom adzono znaczne środki obrony i że 
stronnictw o Juareza, na  podstaw ie objaw io­
nych  zam iarów  C esarza w liście jego  do je n e ­
ra ła  Lorencez, spodziew a się, iż po przybyciu  
jen e ra ła  F orey , k tó ry  łączy w sw ych ręk ach  
dowództwo wojskowo z pełnom ocnictw em  
dyplom atycznem , będzie m ożna rozpocząć 
z n im  układy .

Ia r y z ,  22 Października. Z apew nia ją  że p. 
D rouin  de L h u y s  m a przedłożyć sto licy  ap o ­
stolskiej p ro jek t załatw ien ia  zasadzający się 
na poręczeniu obecnych je j posiadłości i u tw o­
rzeniu  niew ielk iej arm ji, coby pozwoliło f ra n ­
cuzom opuścić R zym , zabezpieczając w szakże 
rząd rzym ski, od sk u tk ó w  z m ogących w yn i­
knąć w ew nętrznych  rozruchów . Lecz tak ie  
ustępstw o ze s tro n y  dw oru rzym skiego łą ­
czyłoby zarazem  w sobie zrzeczenie się da­
w nych posiadłości, uzyskan ie  k tórego, w k a ­
żdym  razie jest trudne, jeżeli nie niepodobne. 
L  drugiej s trony  rząd C esarski m a zażądać od 
W ik to ra  E m anuela, stanowczego oświadcze­
n ia  jego zam iarów  co do R zym u. Lecz ani 
W ik to r E m anuel, ani gab inet tu ry ń sk i nie 
będzie m ógł dać żadnej w ty m  względzie od­
powiedzi, poniew aż decyzja w tym  przedm io­
cie należy do parlam en tu . Z tąd  wnoszą, że 
nic nie będzie uczynione an i w jed n y m  k ie­
ru n k u  ani w drugim  i p o lity k a  pojednania 
będzie w istocie p o lity k ą  w strzym ania  się, 
k tó rą  w obecnych okolicznościach, uw ażają 
za najpożyteczniejszą.

W czoraj p D ro u iu  de L h u y s  przyjm ow ał 
ciało dyplom atyczne. D yplom aci w ogóle 
chw alą  pełne uprzejm ości obejście się tego 
m inistra. N ajdłużej rozm aw iał z m in istrem  
nuncjusz papiezki. L o rd  C ow ley ty lko  k ilk a  
słów z nim  zam ienił. C o  do p. N igra, jed n i 
pow iadają iż nie b y ł obecny n a  tern przy jęciu

kiedy drudzy u trzy m u ją  że p . D ro u in  de 
L h u y s okazy wał dla niego najw yższą uprzej­
mość. Z rozm ow y z m inistrem  by ł ty lko  nie- 
zadow olniony poseł północnych stanów  am e­
rykańsk ich .

P . de la  T our d’Auvergne w  sobotę lub 
niedzielę w yjeżdża do B erlina , d la doręczenia 
listów  odw ołujących. P . de S artig es  w sobo­
tę przybyć m a do Paryża, a około 3 lis to p a­
da stanąć w T urynie . Z apew niają że książę 
N apoleon i księżna K lo ty lda  przed pow rotem  
na m ieszkanie do P aryża , udadzą się do A n- 
glji.

O sta tn ie  w iadom ości z M eksyku  nie są 
pom yślne. G orączk i p an u ją  pom iędzy woj­
sk iem ; drogi są  ta k  trudne z powodu de­
szczów do przebycia, iż obaw iają o zaopa­
trzenie w ojska w żywność. Lecz w krótce 
spodziew ają się nastan ia  pory  pogodnej, k tó ­
ra  położy koniec cierpieniom  żołnierzy. Z a ­
pew niają że A ng lja  nie będzie staw iać żaduej 
przeszkody pro jek tom  F ran c ji w M eksyku, 
a  n aw et zajęciu tego k raju , w oli bow iem  aby 
działalność F ra n c ji była zw rócona n a  A m e­
rykę, żeby nie sk ierow ała  się w E urop ie  
w stronę  R enu .

W incSs j .
Turyn, 19 Października. G ab iuet zam ierza 

zw ołać izby na 15-go listopada; nie będzie to 
posiedzenie nadzw yczajne, lecz dalszy ciąg 
przerw anych  posiedzeń, p rzyspieszony ty lko  
o k ilka  dni. P . R atazzi m a zam iar przedsta­
wić swe usiłow ania czynione w celu zała tw ie­
nia kw estji rzym skiej, oraz trudności, jak ie  
n apo tka ł n a  swej drodze. Będzie zachęcał 
p arlam en t do w y trw an ia  na  drodze po lityk i 
zjednoczenia, nie poddając się ani zniechęce­
niu  ani zniecierpliw ieniu. Jeże li parlam en t 
zatw ierdzi tę  po litykę, gabinet zachow a w ła­
dzę, s tarając się wszakże wzmocnić sw e stano­
wisko przez przybranie k ilk u  znakom itszych 
ludzi z pośród większości; w przeciw nym  zaś 
razie poda się do dymisji. T rudno wysilać 
się na odgadyw anie ja k i odcień polityczny 
natenczas objąłby k ierunek  spraw; najprędzej 
gabinet, w k tó ry m  żyw ioł popierający zjedno­
czenie m ia łby  przewagę, a na  k tórego  czele 
stanąłby  je n e ra ł L a  M arm ora lub  je n e ra ł 
Oialdini. Spodziew ają się też, że stronn ic tw a 
inaczej się ug rupu ją  i zajm ą now e stanow i­
ska. Może utw orzy się stronn ictw o  czysto 
zachowawcze, a stronnictw o praw e krańcow e 
porzuci dotychczasow ą sw ą zupełnie b ie rną  
postaw ę. Lecz są to ty lko  przew idyw ania. 
O dpow iedz p. D rou in  de L h u y s  na  okóln ik  
je n e ra ła  D urando, będzie tu  m iała w ielki 
wpływ, jak o  w skazująca doniosłość zm iany 
zaszłej w gabinecie paryzkim .

D o 15-go listopada zatem , w szystko pozo­
stan ie  tu  in statu quo. Z resz tą  nic nie zm u­
sza do pośpiechu; opinja publiczna okazuje 
się nadzw yczaj um iarkow aną; spokojność ta ­
k a  je s t  nad er cha rak te ry s ty czn ą  i dobrze o 
przyszłości wróżącą.

S ta n  oblężenia w N eapolitańsk ich  p ro w in ­
cjach m a być zniesiony jednocześnie ze zw o­
ła n ie m  izb . Je d n ą  z w iększych w a d  is tn ie ją ­
c e g o  ta m  p o ło ż e n ia ,  j e s t  to , ż e  u r z ę d n ic y  ta m ­
te js i  w ie le  p o z o s ta w ia ją  d o  ż y c z e n ia .  T a k  
w ostatn ich  czasach zdarzyły się dw a ważne 
w ypadki w więzieniu, gdzie odkry to  broń w 
posiadaniu zam knię tych  więźniów, i skąd  u- 
ciekł M -g r (Jenatiem po, k tó re  w skazują w y ra­
źnie w spółudział dozorców.

F . M atteuci m in ister ośw iecenia publiczne­
go pow rócił z F lorencji, gdzie prezydow ał n a  
naradach  dotyczących w ychow ania w zak ła ­
dach naukow ych średnich. P . P ep o li objął 
także swój w ydział i ja k  się zdaje, postanow ił 
nie odłączać się od sw ych kolegów, w tak  tru ­
dnych ja k  obecne okolicznościach;

W iadom ości z Y arignano  uie są  u spokaja­
jące. P ra w a  noga G aribaldego napuokła m u 
do kolana; obecność ku li w ran ie  zdaje się 
niepodlegać wątpliw ości. D o k tó r B crtan i, 
k tó ry  teraz przy łączył się do czterech lek a ­
rzy zajm ujących się ku rac ją  G aribaldego 
dowodzi, że ty lk o  am putacja  może go zbawić; 
n iek tó rzy  lekarze m ówią, że j u ź i  na  am puta­
cję zapóźno. D ok tó r Z an e tti po raz trzeci zo­
s ta ł pow ołany do Y arignano, gdzie spodzie­
w ają się także pow tórnego przybycia D ra  
P artridge .

Turyn, 20 Października. D ziś postanow io­
no, żo p arlam en t m a być zw ołany na  d. 15-y 
listopada. Jed n ak że  d ek re t w ty m  przedm io­
cie m a być przedstaw iony  do podpisu K ró lo ­
wi dopiero w przyszłą niedzielę, a do tego 
czasu, znów m ogą zajść zm iany. P rzed  zebra­
niem  się izb, ohciauoby wprowadzić pew ne 
zm iany w gabinecie, lecz nie łatw o da się to 
zrobić, i najw yżej w obecnym  składzie mogą 
zajść ty lko  pew ne przem iany wydziałów; 
w obec bowiem iporużki, jakiej doznał gab inet 
w najw ażniejszej kw estji, n iepodobna się spo­
dziewać, aby k tó ry  z mężów stan u  chciał 
wejść do niego. W szyscy ludzie m ający  w ię­
ksze zuaczeuie w olą  poczekać, bo żeby się 
zgodzić n a  dzielenie niepopularności obecne­
go gabinetu, trzebaby przypuszczać więcej 
pośw ięcenia, aniżeli go zw ykle posiadają po­
litycy. Co najwięcej stronn icy  p. Ratazzego, 
zajm ujący drugorzędne stanow isko, czy to 
przez osobiste pośw ięcenie dia jego osoby, 
czy też z powodu p ragn ien ia  dostania się do 
władzy, zgodziliby się dzielić losy gabinetu; 
lecz ani p. M inghetti, an i p. Tecchio, an i p. 
San  M artino, nie m ogą przyjm ow ać ta k  za­
chw ianego stanow iska.

starał, aby W łochy  osiągnęły  słuszne swe 
praw a. P o jednan ie  gab inetu  z pp. M inghettim  
i F a r in im  je s t  w ątpliw em .

Berlin, 21 Października. Stern-zeitung  mówi 
w końcu  swego a rty k u łu  w stępnego o posie­
dzeniach sejmu: G d y  rząd  po odrzuceniu 
w szelkich sw ych usiłow ań, dążących  do zgo­
dnego załatw ienia  bieżących kw estij, znajduje 
się obecnie w zględem  życia konsty tucy jnego  
w  zupełnie w yjątkow em  położeniu,—naród  
pow inien powziąć przekonanie z dotychczaso­
wego postępow ania rządu i z ciągłego s ta ra ­
nia  się tegoż o rozw iązanie kw estji budżeto­
wej W sposób zgodny z przepisam i k o n sty tu ­
cji, że rząd  zam ierza ograniczyć spory  do 
najm niejszych rozmiarów? t. j .  do osiągnięcia 
pod odpow iedzialnością k o n sty tu cy jn ą  n ie ­
odzow nych podatków  na  r. 1862, zresztą użyć 
w szelkich środków  dozw olonych przez obo­
w iązek i sum ienie, celem doprow adzenia z po­
czątk iem  przyszłych  posiedzeń do stanow cze­
go rozw iązania bieżących kw estij i zape­
w nienia krajow i w zupełności spokoju w e­
w nętrznego i niezakłóconego rozwoju sto su n ­
ków  konsty tucy jnych . N iech lud zaw ierzy 
szczerym  zam iarom  rządu  u trzym ania  k o n ­
sty tucji, niech się nie da uwodzić agitacjom  
stronn ic tw , lecz niech raczej popiera rząd 
w przyw róceniu  i u sta len iu  spokoju.

Berlin, 21 Października. P . v. B ism arck  we- 
jeżdża ju tro  do P aryża. P . v. R oon gości do­
tąd u K sięc ia  H ohenzollern  w W oinburgu., 
O bchód pogrzebow y lir. O riolla by ł bardzo 
św ietny. O prócz profesora em ery ta  p R eitnu i- 
tza, złożył także m andat ksiądz R itte r, depu­
tow any  6-go okręgu  w yborczego pocztdam - 
skiego (O sthavelland).

Głogowa, 21 Października.. R ejencja  k ró le ­
w ska w L ig n icy  postanow iła, że stow arzysze­
nia g im nastyczne będą podlegać praw om  
o stow arzyszeniach i dozorowi policy jnem u.

Turyn, 22 Października. Rocznica uchw ały  
przez glosow anie pow szechne uroczyście ob­
chodzoną b y ła  w prow incjach południow ych 
ilum inacjam i i rozdaw aniem  ja łm użny  ubo­
gim, U roczystości ludow e z tegoż powodu od­
by ły  się w najw iększym  porządku  w Sycyłji. 
R ocznica ta  przeszła nadzwyczaj spokojnie.

Turyn , 22 Października. G aribald i przew ie­
ziony został do Spezji i um ieścił się tam  
w  gm achu T o ri, należącym  do m in is te r­
s tw a  m arynark i. P rzew iezien ie, k tó rem u  
sprzy ja ła  najp iękniejsza pogoda, odbyło się 
pom yślnie. S ta n  zdrow ia G aribaldego cokol­
w iek  się polepszył, jednakże dziennik i w y ra ­
żają obawy.

Wiedeń, 25 Października. D epesza te leg rafi­
czna ze S m y rn y  pod dzisiejszą datą, donosi z 
A ten, że K ró l G reck i złożył koronę dnia  22 
b. m. i opuścił A teny. D okąd się K ró l udał, 
dotąd uie wiadomo.

Turyn, 21 Października. Opinione przeczy po ­
głoskom  rozsiew anym  przez n iek tó re  dzien­
n ik i co do w stąp ien ia  do gab inetu  pp- F a n -  
niego, M inghettego i innych , i u trzym uje, że 
gab in e t przedstaw i s ię  w parlam encie  W SW0- 
iinL o b e c n y m  składzie.

Turyn , 23 Października. Gazetta ufficiale od-
piera oświadczenie deputow anych  Crispiego i 
D eborego , jak o b y  rząd nie dozwolił p. B crta- 
niem ti odwiedzić G aribaldego w pierw szych 
dniach jego choroby. — Discussione donosi, żo 
porozum ienie się gab inetu  z pp. F a rin im  i 
M inghettim  stało się praw dopodobnem . P o ­
dając pogłoskę, w edług  k tó re j p. D rouyn  de 
L ’huys rna proponow ać odw ołanie uchw ały 
parlam en tu  w łoskiego, uznającej R zym  za 
stolicę W łoch, Discussione dodaje, że żaden 
gabinet nie u trzym ałby  się we W łoszech, k tó ­
ryby  zezwolił na to.

Madryt, 23 Października. W iadom ości nade­
słane pod datą  11 w rześnia z M eksyku do 
K adyksu , donoszą, że stronnictw o zachow aw ­
cze proponuje tr iu rn v ira t złożony z pp. Co- 
monfort, V idau ri i D oblado. — W  M adrycie 
zapew niają, że rząd h iszpańsk i dał do zrozu 
m ienia prezydentow i Juarezow i, iż H iszpanja  
n ie  podpisze z n im  żadnego, tra k ta tu .

Berlin, 25 Października. Stern-zeitung  ośw iad­
cza, że w szystk ie  dom ysły  dzienników  połu- 
dniow o-niem icckich co do w ystąp ien ia  H an  
sem anna są  bezzasadne. P ro k u ra to r  L an e  
złożył swój m andat. W yższy  radca  rejencyj 
ny  Schilling  z G um binnen  został przeniesio 
ny na m iejsce p. v. B ockum -D olffs do K o ­
blencji.

Trjest, 25 Października. K rąży  pogłoska, żo 
K ró l grecki O tto  złożył koronę na korzyść 
swego brata, a M aurocordatos został obrany 
prezesem  rządu tym czasowego.

Konstantynopol, 15 Października. A rin ja  z re ­
dukow aną została na stopę pokoju; R edy iy  
i Baszibozuki pow racają  do domów, feystem 
skarbow y m a zostać p rzekształcony , a 
założenie banku  m a być zaciągnięta now a po 
życzka. W  dzielnicach m iasta, zw anych To- 
phane i B am uth iun  m iały  m iejsce w ielkie 
pożary.

opadał, średnia  jego dzienna w ysokość je s t 
753,34 m ilim etrów . E lek tryczność  5 stopni. 
Na słońcu 8 plam.

— W  nocy z dnia 3 na 4 W rześn ia  r. b., 
by ły  dw a pożary; jeden, w  m ieście P łocku , 
sku tk iem  k tó rego  spaliła  się garbarn ia  i  w czę­
ści został uszkodzony będący z n ią  pod j e ­
dnym  dachem  dom m ieszkalny, ubezpieczone 
razom  na  rs. 3,300; - -drugi, na kolonji Osm o- 
len iec,, w gm inie Hów, powiecie Ł ow ickim , 
k tó ry  zniszczył m łyn  w ietrzuy, ubezpieczony 
na rs. 450.

— D nia  4 W rześn ia  r. b., F ran c iszek  M iui- 
szewski, la t 2 2  l ic z ą c y , syn dzierżaw cy dóbr 
r z ą d o w y c h  W itów , ekonom ji P io trków , p o ­
w iatu P io trkow skiego , przez rozm yślny  w y­
strzał z dubeltów ki życie sobie odebrał. P rz y ­
czyna sam obójstw a niewiadom a.

—. W  Gazecie Odesk iej czytam y co n as tęp u ­
je: „A by mieć pojęcie dó ja k ic h  rozm iarów  do­
chodzą spustoszenia, czynione w naszym  k ra ­
ju  przez szarańczę i inne ow ady szkodliw e, 
dość będzie wykazać, że w  jednym  pow iecie 
D nieprow sk im , gubernji T auryckiej, szarań­
cza odrodziła się, w roku  bieżącym , na prze­
strzen i 46,138 diesiatyn. Z tej liczby zdołano 
ją  w ytępić na 20,764 diesiatyuach. O drodzona 
szarańcza zniszczyła w tym że powiecie 45,397 
dieś. zboża, D o tej k lęsk i dodać jeszcze nale­
ży szkody zrządzone przez susłów, żuki i t. p., 
a pojm iem y ja k a  je s t  ogólna m asa s tra t  po­
niesionych w całej prowincji.

— W  Telegrafie kijowskim  znajdujem y dość 
in teresująco szczegóły o szkole pow iatow ej 
w K aniow ie. — Szko ła  ta  zbudow aną była w 
końcu  X V II I  w ieku, sk ładała  się z 6-ciu k las, 
a zostając pod nadzorem  B azyljanów , liczyła 
600 uczniów. W  r. 1831 szkolą pom iem ona 
by ła  zam kniętą, W  r. 1848 na  prośbę m iesz­
kańców  otw arto  ją , a w 1860, na prośbę oby­
wateli, o partą  na legacie O pata  F izykiew icza 
(k tó ry  podarow ał m iędzy iunoini także  6,000 
rs. rocznie na śzkolę) postanow iono zreorga­
nizować ją  na trzyk lasow ąpow iatow ą. O tw ar­
cie ta k  zreorganizow anej nastąp iło  tegoż ro ­
ku, 27-go L istopada. W ów czas znajdowało 
się w niej ty lko  18 uczniów. W  n iespełna  dw a 
la ta  przybyło  jeszcze 70, i gdyby nie uprze­
dzenie, że szkoły  pow iatow o są  ty lko  dla dzie­
ci m ieszczan, to niezaw odnio zebrałoby się 
więcej wychow ańców .

R y g a  p o s ia d a ła  w 1861 r. 35 z a k ła d ó w  
dobroczynnych, zaw ierających 5,943 in d y w i­
duów  i w ym agających rocznego w y d atk u  
143.440 rs. Poniew aż ogólna ludność m iasta  
wynosi 70,000 dusz, przeto wypada, iż  na 12 
osób jed n a  m usi być u trzym yw ana kosztem  
publicznym . Ś redn ia  eena tego kosztu  na o -  
sobę w ynosi 24 rs .—Z akłady  powyższe są na­
stępne: 8 domów schronienia, p iz y tu łk u  i m i­
łosierdzia z 1,030 pensjonarzam i, pom iędzy 
k tó rem i 756 kobiet; 7 szpitalów  i domów zdro­
wia z 3,762 chorym i, m iędzy k tó rym i 2,567 
mężczyzn; 3 dom y popraw cze i p racy  zaw ie­
rające 173 mężczyzn i 90 kobiet; 17 dom ów 
w ychow ania, szkółek i ochron dla dzieci, l i ­
czące 978 uczniów, w tej cyfrze 493 dziewcząt.

— N a ostatn iem  posiedzeniu tow arzystw a 
M aticy czeskiej w  P radze , prof. Tom ek posta­
wił wniosek, ażeby kap ita ł zakładow y M atl- 
cy doprow adzony został ja k  najrychlej do su ­
m y 100,000 zł. reń. P o d łu g  nowej ustaw y 
muzeum czeskiego, z k tó rem  pom ienione to ­
w arzystw o je s t  połączone, nie w pierw  ja k  po 
doprow adzeniu kap ita łu  zakładow ego do w y­
sokości powyższej, może ustać obracanie na 
te n  kap ita ł jednej trzeciej części dochodów ro ­
cznych," co zm niejsza środki M aticy do wyda­
w ania dzieł. D o uzupełnienia kap ita łu  zak ła­
dowego braku je  nateraz 15,000 zł. reń.; gdyby 
przeto każdy z założycieli tow arzystw a dopła­
cał do zw ykłej sk ładk i po 5 zł. r., cci pożąda­
ny  byłby osiągnięty. Sekcja  przy ję ła  w niosek 
prof. T om ka i  poleciła m u w ygotow ać w  tym  
duchu na przyszło posiedzenie odezwę do za­
łożycieli M aticy. N a tem że posiedzeniu prof. 
P u rk y n ie  oświadczył, że czyniąc zadosyć po­
w szechnem u życzeniu, w ydaw ać będzie i n a ­
dal czasopism o Kica, pośw ięcone w iadom o­
ściom z dziedziny n au k  przyrodzonych, i że 
prof. K rejczi p rzy rzek ł znow u tem u pism u 
swe w spółpracow nictw o.,

— P . Y etterle , redak to r i w ydaw ca czaso­
pism a czeskiego Poutnik od Otaoy, podaje do 
wiadom ości powszechnej, że poniew aż urząd 
okręgow y w P isk u  żąda od niego niezw łoczne­
go złożenia kaucji w w ysokości 2,500 zł. reń., 
k tó ry ch  nie może naraz uiścić, przeto widzi 
się zm uszonym  do zaw ieszenia w ydaw nictw a 
togo pism a, dopóki nie zbierze całkow itej su­
my żądanej.

—  C zytam y w czasopiśm ie w ęg ie rsk iem l/a - 
gyarorszag, że przy  kopaniu  sadzaw ki w la sk u  
m iasta  P eszt, natrafiono na groby rzym skie- 
w k tó rych  znaleziono m nóstw o popielulC > 
szkieletów  i inonct rzym skich.

— N a uniw ersy tecie  w iedeńskim  składało 
w ubiegłym  ro k u  szkolnym  egzamin a z n au k  
praw nych  474 k a n d y d a t ó w ,  z k tórych  387

ch/ * } °Jpddld. W G rac

na

WIADOMOŚCI TELEGRAFICZNE.
K orfu , 23 Października. \V M issolounghi 

(w  A rkad ji), w P a tra s  (w E lidzie) i w  M esse- 
nji w ybuchnęły zaburzenia. U rzędy celne, 
k asy  i w ięzienia są strzeżone przez wojsko.— 
Spodziow ają się, że dzisiejszym  parosta tk iem  
pocztow ym  nadejdzie proklam acja  rządu ty m ­
czasowego.

I r  jest, 24 Października. W edług  Wiadomości 
pochodzących z dość pew nego źródła, w G re ­
cji został u tw orzony rząd  tym czasow y dla ca­
łego k ra ju  i w krótce m a być zwo any 
g res narodow y. W 'A te n a c h  panu je  spo mj
ność. . ,

'Turyn, 23 Października. K ró l przyj-mowa 
deputację rzym ską, k tó ra  przyw iozła p odaru ­
n ek  ślubny  dla księżniczki P ji. A dres do K ró ­
la zapew nia, że lu d  rzym sk i będzie się usilnie

W IA D OMOSCI RO Z M A1 TE.
— P ierw sza  połow a dnia onegdajszego 

była niepogodua; od godziny 9-ej do
12 ;)/4 po południu, deszcz d robny P; T ’ 
godziny 3-ej w ieczorem  niebo z a ° f? nogo 
w yjaśniać i w ieczorem  zupełnie y ° wpRr 
dne. P rzed  południem  p a , n ° f
p o łu d n ió w o -z a c h o d n i,  p o  p o  m ^
z a c h o d n i. P o w ie t r z e  p rz  , _
tnc, wieczorem  moco s & ^
ra tu ra  dnia  w ynosi . . i noqf • . >
przez cały dzień , najwię-
ksze ciepło po poludmu najmniejsze
w nocy 5 ł/s stopni R ćaum ura. P o p o łu d n iu  
barometr nagle wznosił się, średnia jego w y­
sokość je s t 749,5o milimetrów. E lektry  
ność słaba, w ynosiła tylko 5 stopni.

—  W czoraj przez cały 
pogodne; 
w iatr

p raw ny  
zostało aprobow any
liczba p r a w n i k ó w  składających egzamina,

ycz-

dzień niebo było 
przed południem panował słaby 

południowo-zachodni, po południu 
m ierny południowy. Powietrze dość wilgo­
tne i ciepłe; średnia tem peratura dnia je s t 5 
stopni Rćaumura, prawie równa normalnej; 
największe ciepło po południu 9% , w połu­
dnie 8 '/2  stopni Rćaumura, najmniejsze cie­
pło w nocy 3/io stopnia  R ćaum ura. B arom etr

w ynosiła  135; z IR [ zostało aprobow a­
nych, 11 1,; odpadło; w P radze z liczby 225 
kandydatów , na egzaminie p raw nym  20 u trzy ­
mało się, a 14 odpadło; we Lw ow ie zaś, z licz- 
by 198 kandydatów , 192 złożyło egzam ina 
zadowalniające, a 6 odpadło. O gólna liczba 
kandydatów , k tó rzy  na  un iw ersy te tach  po- 
m ien ionych , czterech m iast sk ładali w ubie­
głym  roku  szkolnym  egzam ina, w ynosi 1,032; 
z tych 512 składało  egzam ina z h isto rji p ra ­
wa, z tej liczby 435 u trzym ało  się n a  egza­
minach, a 77 odpadło; egzam ina te, sk ładane 
byw ają zw ykło w  końcu drugiego ro k u  k u r­
sów  un iw ersy teck ich . Pozostali zaś kandy­
daci sk ład a li egzam ina z ukończonego całego
k u rsu  nauk.

— W  berlińsk iem  biurze sta tystycznem  w y­
kładano będą odtąd p relekcje  z dziedziny sta ­
ty s ty k i urzędowej, dla słuchania  k tó rych  przy­
byw ać m ają z rozm aitych prow incij m onarchji 
p rusk iej asesorow ie rządowi, k tórzy  na  przy­
szłość obow iązani są  posiadać dokładne z tej 
całęzi n au k i wiadomości. K ształcen ie  w p ra ­
k ty ce  sta tystycznej m a odbyw ać się podług 
odpow iedniego Celowi i wspólneg*o dla całe­
go k ra ju  system u, oraz ze względem  na ści­
śle oznaczone, w rządow ych w ładzach cen­
tra ln y ch  p rzy jęte  zasady. K u rs  będzie rocz­
ny, a następn ie  co ro k  m a się pow tarzać.



l O i l

Prelekcje m iew ać będą: d y rek to r b iu ra  s ta ­
tystycznego D r. E ngel, oraz profesorow ie u- 
ń iw ersy tetu  berlińskiego D r. JELannssen i D r. 
Helwing. S łuchający  prelekcij, nie będą po­
nosić żadnych  kosztów  ani za w ykład, ani za 
prak tyczne kształcen ie  się, lecz nie m ogą też 
rościć p raw a do w ynagrodzenia lub zapom o­
gi. N abyte przy ty m  w ykładzie dośw iadcze­
nie przyczyni się do nak reślen ia  stanow czej 
organizacji tego kursu .

■ — W 1861  ro k u  ilość w ęgla kam iennego 
przew iezionego m ałem i s ta tk am i wzdłuż 
brzegów połączonyck k ró lestw  W ielkiej 13ry- 
tan ji i Ir lan d ji w ynosiła  11 m ilionów tonnów ,
(275 m ilionów  centn. pols.), czyli o 270,000 
tounów  więcej niż w r. 1860. D o samego 
portu  londyńskiego przyw ieziono 5 ,262,08 -  
tonnów , czyli o 159,000 tonnów  niż ,u 
poprzedzającym . G odncin  je s t uwagi, że llose 
Węgla kam iennego przyw ożonego lądem do 
L ondynu , od k ilk u  la t ciągle wzrasta; tak  
k iedy  w ten sposób przywieziono w I8u8
1,213,463 tonnów, w 1861 przywieziono 10b 
1,665,080, nie zw ażając na pow iększenie p rz y ­
wozu drogą m orską.

W yw óz w ęgla k a m i e n n e g o  angielskiego 
za granicę w  1861 r., doszedł do 7,885,115 
tonnów , k tó rych  w artość zadeklarow ano na 
przeszło 90 m ilionów  fr-; w  porów naniu  z r. 
1860 pow iększył się o 533,000 tonnów . Do 
F ra n c ji z tej ilości dostarczono 1,452,000 
tonnów , czvli o 100,000  tonnów  więcej niż 
w r. 1860. Z e  Szkocji wywieziono w 1861 
roku 1,551,194 tonnów , a z tego do A nglji 
właściwej 816,223tonnów, zag ran icę  734,971 
tonnów.

— A nglja w ciągu bieżącego roku  o trzy­
m ała z Indij 1,250,000 w ańtuchów  baw ełny  
i około 750,000 z innych  krajów . Przyw óz 
tego surow ego m aterjału  zatem  zm niejszył 
się o  połowę, lecz g a tunek  tej baw ełny znacz­
nie je s t niższy od g a tu n k u  baw ełny  a m ery- 
kańskiej. O prócz tego cena do jak iej doszła 
stosunkow o do ceny w y ro b ó w , ta k  je s t 
w ysoka, że pozbaw ia fab ry k an tó w  w szelk ie­
go zysku  i  odstręcza ich od kupna surow ego 
tego m aterjału , ta k  źle się wynagradzającego. 
P oniew aż jed n ak  teraz zapew niony je s t  znacz­

ny  przyw óz z Ind ij, m ożna spodziew ać się, 
że ceny się obniżą i fab ryk i znów  pójdą 
w  ruch . S urow y m aterja ł zostera manisa, 
k tó rym  zam ierzano zastąpić baw ełnę, nie zu­
pełnie zdatny je s t do takiego uży tku , a obok 
tego trudno go otrzym ać w znaczniejszej 
ilości.

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
— W  ty ch  d n iach 'opuściła  p rasę  w  W a r­

szawie, m aleńka książeczka (22 str.) pod ty ­
tułem : Opowiadania starca, powiastka ludowa 
przez C . F a lk o w s k ą . Jak k o lw iek  nauk i m o ­
ra ln e  nie m ogą być podaw ane ludow i w fo r­
mie dogm atycznej ty lko  w kształcie pow ia­
stek , jak k o lw iek  nigdy  nie dosyć je s t  p o ­
w tarzać i podaw ać przyk łady , że p raca  i 
uczciwość stanow ią  najw iększy  skarb  czło­
w ieka, a próżniactw o i inne wady, często n a ­
po tykane wśród k las nie posiadających ośw ia­
ty , g łów ną przyczynę nieszczęść, wszelako 
sądzim y, że należałoby jednocześnie pom y­
śleć i o dostarczeniu ludow i pożytecznych 
■wiadomości, ta k  żeby p rak tyczny  bezpośredni 
pożytek  z czytania przeznaczonych dlań dzie­
łek, sk łonił go do ochotuiejszego wzięcia do 
ręki książki. Tym czasem  praw ie w yłącznic 
w w ydaw nictw ie tego rodzaju spo tykam y sa­
me pow iastki, m ające na celu jeden  przedm iot, 
z małemi zm ianam i opisujące też sam e w ypadki 
(bo życie ludu wiejskiego zbyt m ało p rzedsta ­
wia rozm aitości), k tó re  w sk u tk u  tego m ogą 
znudzić sw ąjeduostajnością. W e w szystk ich  
pow iastkach  ludow ych spo tykam y  bohate­
rów, m ających  m nóstw o wad i p rzyw ar, z 
k tó rych  w ciągu opow iadania w yleczają się, 
a w  następstw ie  tego s ta ją  się szczęśliwym i, 
zam ożnym i, p rzykładem  i wzorem. B rak u je  
w nich ty lko  ogólnego we w szystk ich  da­
w nych b a jk ach , opow iadanych nam  przez 
niańki, zakończenia. P o w ias tk a  p. F a lk o ­
wskiej grzeszy nieodpow iedniością założenia 
z zakończeniem . S tarzec(bohater),na  pociesze­
nie rozpaczającej po stracie dziecka m atce o- 
powiada z wykłą. historjg życia bohateró w, p rze­
pełnionego nieszczęściam i, ja k b y  cudze niesz­

częścia m iały stanow ić pociechę strapionego i 
w yprow adza w niosek  n ie  w ypływ ający w ca­
le z toku  opow iadania. N ie m ożem y także 
zgodzić się z au to rk ą , k tó ra  opisując ja k  dzie­
dziczka uczyła chłopca w iejskiego, pow iada, 
że skoro um iał ju ż  dobrze czytać, daw ała m u 
do czytania pism o św ięte i  k siążk i o gospo­
darstw ie w  różnych  gałęziach. Sądzim y, że do 
czytania p ism a św iętego, aby przyniosło  p o ­
żądane owoce potrzeba być przysposobionym . 
W  końcu  dodam y, że w dziełkach p rzezna­
czonych dla ludu s ta ran n ie  pow inny  być un i­
kane  om yłk i d rukarsk ie , k tó rych  k ilk a  w sza­
kże n apo tka liśm y  w tej m aleńkiej książeczce.

— Z nakom itego u tw oru  epicznego w  języ ­
k u  chorw ackim , pod ty tu łem  CzengićAga, przez 
M azuranicza, obecnego kanclerza nadw orne­
go chorw ackiego i słoweńskiego, w yszło teraz 
w  Zagrzebiu  drugie w ydanie. P o em at ten  
przełożył na ję z y k  czeski K olar, a z tego osta­
tniego przekładu, zgasły  niedaw no W ład . S y ­
rokom la przetłóm aczył u tw ór pom ieniony na 
języ k  polski.

—  W  B udejow icach, nak ładem  Z darssy, 
w yszły  działy 1-szy i drugi zbioru kazań  cze­
skich, w ydaw anych  przez ks. J a n a  Szaw ela, 
dziekana budejow ickiego, pod ty tułem : Vybra- 
na kazani. D ział 1-szy obejmuje: Sedmero po­
ślednich slot) Kristovyc/i na hrziii, kazani postni; 
kazanie to m iał sam  ksiądz J a n  Szawel; dalej 
idzie k ilk a  kazań księdza Je lin k a . D ział zaś 
2-gi obejm uje zbiór mów pozostałych po ty m ­
że księdzu Jelince.

—  W  pierw szych dniach bieżącego m iesią­
ca, um arł w  P a ry ż u  p. K aro l M agnin, członek 
In s ty tu tu  F ran c ji w oddziale A kadem ji n ap i­
sów i lite ra tu ry , konserw ato r druków  w b i­
bliotece C esarskiej, jed en  z w spółredaktorów  
Journal de Savants, znakom ity  erudy t  i k ry ty k  
U rodzony w 1793 r., już  w 1813 w szedł do 
służby w bibliotece, zy sk a ł k ilk a  nagród za 
sztuk i dram atyczne, a sław ę w sk u tek  przed­
staw ień kom edji Radne, ou la troisieme repre­
sentation des Plaideurs. N astępnie  by ł k ry ty ­
kiem  tea tra ln y m  przy dziennikach Globe i Na­
tional, w 1838 r. w zastępstw ie p. F o u rie l m ie­
w ał w Sorbonie odczyty o początkach  tea tru  
w E uropie , k tó re  potem  ogłosił drukiem , 
przetłóm aczył z łacińskiego sztukę relig ijną,

p u u  tyu u tJ iu
storję marionetek w Europie, od czasów najdawniej­
szych do najnowszych. W ie le  także  jeg o  a r ty ­
ku łów  było um ieszczonych w  Journal des Sa­
vants i w Revue des DeuxMondes. W  1838 r. zo­
s ta ł obrany  n a  członka A kadem ji napisów  i 
l ite ra tu ry , a  w  1847 ozdobiony k rzyżem  L e ­
gi honorow ej. B y ł to jeden  z na jpracow it­
szych u rzędników  b iblio teki.

TEATRA W WARSZAWIE.
Tentu* K to a n sa ito śc i. — Dziś w Poniedzia­

łek, d. 27 Października, lcomedja zo śpiewem 
w 3ch aktach, z franćuzkiego: Pamiętniki szatana, 
odegrana przez pp. Chęcińskiego, Ostrowskiego, 
Swieszewskiego, Figaiską, Różańską, Bakałowi­
eżową, Stolpego, Rychtera,Panczykowskicgo, Rem- 
becką.

L o ż a  1 p i ę t r a  1 4 b i l .  3
l  oża 2 p i ę t r a  z  4 b i l ,  2 70 10
K r z e s ł a  w 4 p i e r .  r z .  , ,  90  2 1/ ,
K r z e s ło  w  4 t l ru .  r z .  „  75  2 '/ t

T c n a  m ie j s c .
k. na 

u b o .
0 10 K r z e s ł o  w  n a s t .  r z .

P a r t e r ............................
G alerja ....................
Paradyz -.

k. na 
ubo. 

60 2 ' / ,  
45 2 '/ i  
30 — 
15 —

Z a c z n i e  s i ę  o g o d z i n i e  7 .

Jutro , we Wtorek, Wielki Teatr.—  Napój m iło­
sny. — Pani Majeranowska artystka opery, jako 
gość przedstawi rolę Adiny. — Zakończy Divertis­
sement.

E U R S A  T E L E G B A M C Z f f E .

z B e r lin a  z dnia 25 P aździernika .

żąda- I p łacą.
j*

5 ta  Pożyczka R o s s y j s k a .......................... — 88 */4
6 ta  ,, ,, . . . — 9V4/»
O bligacje Skarbow e 4 %  • — 85 V2
L isty  zastaw ne 4 ° /o ........................................ — 8 8 %
B ilety B anku P o lsk ie g o .................................. * 9 %
YVeksie na W a r s z a w ę .................................. _ 8 9 '/ ,

,, P e te rs b u rg  3 tygodn iow y — 9 8 %
,f Londyn 3 m ie s ięcz n y . _ 621
ii P a ry ż  2 ,, 7 9 %
n H am burg  2 ,, 1 5 0 3/.
,1 W iedeń  2 81U

Zyto na t a r g u ........................................ 49>/“
,, na dostaw ę p ó ź a i e j s z ą ........................... — 4 5 %

s  P a r y s a .
R en ta  3 % ........................................................... — 71 40

A kcje k red y tu  ru c h o m e g o ........................... — 1012

KURS GIEŁDY WARS ZAWS KI EJ .
x dnia 25 Października.

żądano p łacono
ł ł lo n e ty . rs r . kop. r s r .  f kop .

P ó ł-Im p erja ły  R osyjsk ie . . . — --- 5 57
D ukaty  H olenderskie nowe w ażne. — --- — —

P a p l e r i .
O bligi S k a r . za 100 rs . (oprócz 

kuponu) ....................................... 93 47
L isty  Z a s t. H l-g o  O krosu serya 
1 i 2 (o p ró cz  kuponu) za 15 r s . , 14 9 2 %

A
_

d itto  S e r ja  I I .  j  
A kcje G łów nego T o w arzy stw a  

R ossy jsk ieg o  d ró g  żelaznych . 115 75
Obligi w spó lk i Ż eg lug i P a ro w ej

w K rólestw ie Pols: po rs . 750.
A k c je  W sp ó lk i Ż e g lu g i P a ro w e j, 

po  rs . 1 0 0 .................................. 92
A kcje D rogi Ż elaznej W arsza - 
wsko-B ydgoskiej po rs . 100  . . _ _

d ito  6Q0 • 96 33 __ —
Akcje D rog i Żel. W ars* .-W ied . — — 88 —

trV eilc .
B erlin  . . 100 T al. 2 M. 100 35 100 20

„ . . .  100 Tal. k. t . -i- — ____ __
G dańsk  . . 100 Tal. 2 M. — — — —

„  • . 100 Tal. k . t. — — — —
H a m b u rg . . 3 00  BJIk. 2 M. 152 70 — —
L ondyn  . . 1 F t .  S t. 3 M. 6 79 — —
Moskwa . . 100 Rs. 1 M. 99 50 — —
P ete rsb u rg  . 100 R s. 1 M. 99 75 — —

. 100 Rs. k. t. ___ — — —
P aryż  . . 300  F r . 2 M. 80 85 — —

„ . . . 300  F r 1 M. — ___ __ —
W iedeń . . 150 Złr. 2 M. 82 80 — —

W artość kupony bieżącego od obligów Skarb. kop. 2 7 %
„ „  od Listów Zastawn: Illgo  Okresu k. 2 0 %

Liverpool, 24 Października. Sprzedano dziś 
baw ełny  3,000 w ańtuchów ; ta rg  je s t  spokoj­
ny. W  ciągu tygodnia sprzedano 28,940 
w ańtuchów  baw ełny. O rleans 26; U pland  25.

Przyjechali do Warszawy.
J J .  W W . F a n s c lia w e , T a jn y  R ad c a , S e n a to r ,  C z ło n e k  

K ad y  S ta n u  K ró le s tw a  z D re z n a  i  K o rn iło w ie z , J e n e r a ł -  
M a jo r  z B rz e śc ia .

Wyjechali z Warszawy.
J W . J e n e ra ł-A d ju ta n t  J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i ,  K sią ­

żę  T Jrusów , do  P e te rs b u rg a .

OBWIESZCZENIA SĄDOWE I ADMIiNISTRACYJNE.
^O B W IE SZ C Z E N IA  s p a d k o w e .

( N - D .  554 6 ) 
to  Annie z L isieckich  pierw szego ślubu  Z ie ­

lińskiej, pow tórnego M yszczenko dnia  27 G ru ­
dn ia  1854 roku na^przedm ieściu P rad ze  zm arłe j, 
o tw orzył się spadek w depozycie B anku P o lsk ie ­
go znajdu jący  się, wzywam  p rz e to  w szystk ich  in ­
te resen tów , ażeby w ciągu  6 m iesięcy  z praw am i 
swemt zg ° s ili się i takow e w drodze w łaściw ej 
udow odnili. Po up ty „ ie czasu P roku ra to rjaJ
w niesie do Trybunatu  żądan ie  o w prow adzenie 
Skarbu  K ró lestw a w posiadanie rzeczonego  sp *- 
dku .

W arszaw a d. 21 L ip ca  (11 S ie rpn ia) 1862 r.
M iczkiewicz, O br P r .

(N. D. 5547)
P o  zm arłym  w  d. 17 K w ie tn ia  1843 r . 

A nastazym  W ierciszew skim  b . K ontro lerze  b. 
F ab ryk  Rządow ej i P rzędzie ln i baw ełny w M ary- 
™ °ncie, o tw orzy ł się spadek  w K asie  G łów nej 
k ró le s tw a  P o lsk iego  zD ajdu jący  się. do spadku  
te go n ik t się d o tąd  n ie  zg ło sił. S to sow nie  do p o ­
stanow ienia R ady  A d m in is tracy jn e j z dnia 30 
S ty 'znia (11  L u tego ) 1842 r . ,  w zyw am  in te re ­
sentów  aby  w c iąg u  6 m iesięcy , od d a ty  żarnie- 
U czenia i  «0 obw ieszczenia  w D zienniku P o - 
tvszechnym  f  Dzienniku G ubernialnem  W arszaw ­
skim , z praw am i swerni zg łosili się i takow e w 
drodze w laśeiej u d o w o d iili, w p rzeciw nym  raz ie  
P ro k u ra to rj i w K rólestw ie Po lsk im  w niesie do 
T ry b u n ału  Cyw ilnego G ubernii W arszaw sk ie j w 
W arszaw ie  żądan ie  o w prow adzenie S k a rb  K ró­
lestwa w posiadanie rzeczonego  spadku  ja k o  bez- 
dziedzicznego.

W arszaw a d. 13 (2 5 )  W rześn ia  1862 r.
M ichał M iszkiew icz, Z . O br. Pr.

(N . D . 5 572) llejentKancelarjiZiemiańskiej 
Gubernii Lubelskiej w Lublinie.

P o d a je  do  w iadom ości, iż po  z m a rły m  F r a n ­
c isz k u  S a lezym  P o d h o ro d e ń s  k im  w ła śc ic ie lu  
części d o b r P lisz c zy n a  w  O k rę g u  i G u b e rn ii 
L u b e ls k ie j  p o ło ż o n y c h , i w ie rzy c ie lu  re sz ty  su ­
m y rs . 11 ,535  k. 8 w Z le w k a c h  d z ia łu  IV  
W rk a z u  h y p o te c zn e g o  d ó b r T r a w n ik i ,  ta k ż e  w 
O k rę g u  i G u b ern ii L u b e ls k ie j  p o ło ż o n y c h , po d  
p o z y c ją  d. u b ezp ieczo n ej, w y to c z o n e  zo sta ło  
p o s tęp o w a n ie  sp a d k o w e  i te rm iu  do re g u la c ji 
p rzed  p o d p isan y m  R jje n te m  po d  p re k lu z ją  
n a  d z ie ń  9 (21) K w ie tn ia  1863 r. w y zn aczo n y  
został.

E d w a rd  B ro d o w sk i.

I^-D. 5573) llejent Kancelarji Ziemiańskiej
Gub ........................................
tyła*
gubernii Augustowskiej Wydziału II.

. ń a»za  iż z powodu śm ierci .Ju liana H e rty k a
- - -H 2 C*e*a suray  kaucy jnej rs. 750 w  dziale  IV .

« r .  3S w ykazu  hypot. dóbr NiekruDy zapisa- 
y> oraz z powodu śm ierci E leonory  z B oreckich 
a m bor2eckiej w ierzycielce s u m y rs .  1500 w dzia- 

e j^r# 30 w ykazu hypoteczuego tychże
dóbr N iekruny  ubezpieczonej, to czy  się postępo- 
Wanie spadkow e do uregulow ania k tó reg o  term in 
na  d/.ieó 18 (30 ) K w ietnia 1863 r. o godzin ie 10 
2 ran a  oznacza się.

W zyw a przeto  strony  in te resow ane  iżby w  te r -  
aane6 tym  2 praw am i swe mi w k an ce la rji podpi- 

s taw iły  s ię  pod sk u tk am i p raw a .
1 5 P aźd ziern ik a  1 8 G2 r .

-Teofil Jó ze f  K ow alski.

( N D .  3 8 1 9 ) P is a r z  S ą d u  ,DrzJ RQau Pokoju Okręgu 
P r  śm ierci A nton iego  , 4 • ■ ,

n ieruchom ości N r. 509 w f
pionuj w d . 5 L u tego  1861 r . ^ z m a c h ,  n a s tą -
do regu lac ji k tórego w yznaczam  te r m in !  ! !  1* 
(3 0 )  S tycznia  1863 r , — un  n a  d . 18

B rzeziny d. 3 (1 5 )  L ip ca  I 862 r 
I. Dobrowolski.

°BW lESZCZEN IA  h i p o t e c z n e .

(N- D. 5537)  Sąd Pokoju Okręgu
D ą b ro w sk ie g o .

ni ------------  „ądanej regu lacji, nowej h y p o tek i
eruehom ości w m ieście po w;

Wip r n —  ~  v „
7** powodu żądanej regu lacji, -  w 

‘eruehom ości w m ieście po wiato wem A ugusto- 
Wie, O k ręg u  D ąbrow skim , G ubernii A ugustów - 
 ̂ lej  położonej, a m ianow icie: placu w tem że m ie- 

N r. poi. 3 oznaczonego , do ty k a jąceg o  j ę ­
k i / *  końcem  R ynku, a  d rug im  ulicy  Ż ab ie j, bo-
Lew ! ZaŚ W ilczej, do L e jb y  Tew elow icza

Za\18’2a n a êz4ce o°* 
c ja 'Vladam ia in te resen tów , że takow a regu ła  -
1863 aStł{pi w  dniu 22  S tyczn ia  (3  L u teg o )

osob !"”Wa icl‘ Drzet0’ aby  do takow ej regu lac ji 
»*CZ T - lub Przez Pe ,n 0 (n0 cn'ka , urzędow nie i 
dan eg • Da to  um ocow anego zgłosili s i ę ^ ż ą -
i w d 1 w n*osk ‘ do p ro tokó łu  regu lac ji podali,
t r 2yli0sjUmen ta  praw a ich udow adniające zaopa-

r. e5 a o raz ’ 2e n jezS lasza jący  się w te r -  
1 P °dpadną  skutkom  p rek luz ji w a r t .  154 i

160 p raw a o h ypo tekach  z roku  1818 p rze p i­
sanej.

J eż e lib y  w łaściciel n ieruchom ości w yw ołanej 
w te rm in ie  do regu lacji nie s taw ił się, tenże na 
żądanie  któregokolw iek z in te resen tów , na  karę  
" A 10/ 0 50 z lP- sk azan y  zostanie  i podług  a rt.

o . p. u tia c ą  w szelkie dob rodziejstw a p raw ne 
w zględem  swych w ierzycieli.

O głoszenie decyzji, jaka na  sk u tek  a k tu  r e g u la ­
cji w ydaną będzie, nastąp i w d. 5 (1 7 )  L u te ­
go 1863 r. na posiedzeniu pub lieznem  .S ą  lu 
tu te jszeg o  i od tegoż dnia  czas do odw ołania się 
od niej upływ ać zacznie.

In te re sen c i przelo  bez wezwania w tym że  dniu 
je j og łoszen iu  p rzytom nem i być winni.

S uw ałk i d. 6 (1 8 )  P a źd z ie rn ik a  1862 r.
Podsędek , M ajew ski.

U l l l i U i i  I .irilZCIi i2E  I l i iL I I X d .

( N .  D .  5 " t4 3 )  Komisja Rządowa  
Przychodów i Skarbu.

Dodaje do w iadom ości, iż w d. 31 P a z d z . (12 
L is to p a d a )  r. b. o godz 12 w południe w  pa­
łacu  rządow ym  przy ulicy R ym arskiej, pod N. 744 
w m ie jscu  je j  posiedzeń, odbyw ać się będzie licy ­
ta c ja  , przez podanie opieczętow anych dek laracji, 
na sp rzedaż d rzew a z lasów  rządow ych  G ubernii 
P ło c k ie j w  bliskości rzek i N arw i położonych, a 
mianowicie z leśnictw a Z a k ro czy m  z c ięć  1863 r. 
sz tu k  890 , w y ra ź n ie j s z tu k  o śm set d z iew ięćd z ie ­
s ią t , o c en io n y ch  n a  rs . 2035  kop. 9, w yraźn iej 
ru b li s re b rem  dw a ty s ią ce  trzy d z ieśc i p ięć  k o ­
p ie jek  dz iew ięć .

K to  w złożonej dek la rac ji n a jw y że j nad  s z a ­
cunek postąpi u trzym a  się p rzy  kupnie,* gdyż  licy ­
ta c ji g łośnej pom iędzy w szystkim i d ek la ran tam i nie 
będzie; w razie w szakże podania jednakow ej oferty  
w dw óch lub więcej dek la racjach , licy tacja  g ło ­
śna odbędzie się zaraz  po o tw arciu  dek laracji, lecz 
ty lk o  m iędzy tym i konkuren tam i, k tó rzy  je d n a k o ­
we najw yższe oferty  podali.

U b iegający  się o nabycie  drzew a: obow iązany 
je s t  złożyć do kasy  Głównej K ró lestw a lub B anku 
Po lsk iego  n a  vadium  w gotowiźnie, L istach  Z a s ta ­
w nych, lub innych  procentow ych papierach  s k a t­

owy c r s . 2 0 0 , i w dowód te g o  kw it k a s y n a  
w lesienie te j sum y dołączyć do d ek laracji, k tó ra  
z łozena  być w inna p rzed  godziną 12 w 'd n iu  do 
licy tac ji oznaczonym .

W ykazy oszacow ania  i w arunki te j sp rzedaży, 
p rzejrzane być m ogą w W arszaw ie w biurze Ko- 
m isji R ządow ej P rzychodów  i S karbu , w R ządzie 
G ubern ialnym  Płockim  oraz w U rzędzie leśnym  
Zakroczym  w Szczypiornie.

M iejscow a służba leśna każdem u z g ła sz a jąc e ­
m u się, okaże drzewo na  gruncie k tó re  wolno szcze ­
gółowo obejrzeć; później bowiem żadne rek lam acje  
o n iedobory , z ły  szacunek lub ga tu n ek  d rzew a, 
p rzy ję te  nie będą, a u trzy m u jący  się p rz y  kupnie, 
całkow itą  należność na lic y tac ji p o stąp ioną  w te r ­
m inach  oznaczonych zap łac ić  obow iązany będzie.

W zór do dek laracji, k tó ra  pow inna być n ap isa ­
ną na papierze  stem plow ym  ceny  kop. 7 1 w y­
raźn ie , czysto, bez przekreślać , i poskrobań zapie­
czętow ana w oddzielnej kopercie, w osnowie iak  
następuje:

D e k l a r a c j a .
W sku tek  ogłoszenia K om isji R ządow ej P rz y ­

chodów  . Skarbu  z dnia  13 (2 5 )  W rześnia r. b. 
po aję m n ie jszą  d ek la rac ję  iż obow iązuję się 
kupić d rzew a sz tu k  890  z L eśn ic tw a Zakroczym  
G ubernii P łockiej za sumę l t  ru bli
sreb rem  (tu  w ypisać sum ę ofiarow aną lite ra - 
m i), poddając  się wszelkim  obow iązkom  i za  
s trzeżeniom  w w arunkach licy tacy jn y ch  objętym , 
k ló re  mi są znane, i te  n in ie jszem  p rzy jm uję  
P rzy tem  załączam  kw it kasy  N . n a  złożone w niej 
vadium  rs . N. k tó re  w raz ie  n ieu trzym an ia  się 
przy  licy tacji sam  odbiorę (lub  o nadesłan ie  n a  po­
cztę  do N. na  mój koszt upraszam ).

S ta łe  moje zam ieszkanie je s t w ypisać m iejsce z a ­
m ieszkania) pisałem  w N . dnia.

(podpisać w yraźnie  imię i nazw isko).
N a kopercie w ypisać d ek la rac ja  do k upna  

drzew a N.
D eklarac je  n ienapisane podług wzoru lub obej- 

H ^jące jak ieko lw iek  zas trzeżen ia  i w arunki,
a *bo n iep 0 pa r te kw item  na vadium ,
p°dawane
2<Uonew,
(2)

lub w reszęie 
będą uniewa-po w yw ołaniu licy tacji

a rszaw a d. 13 (25 ) W rześn ia  1862 r .  
U za D y rek to ra  W ydziału, 

Zê zy 'vK ty  R adca  S tan u , G um ióski. 
aczelnika Sekcji, K. W ydrzyński.

'V A A  Komisja Rządowa 
'Hc‘>odów i Skarbu.

Y U lŁ(,!łacu  rządow ym  p rzy  uii J po udnie w  pa-

m . * * - *  iZZJSZSPJPtSl
licy tac ja , przez po larne opieczętow anych dek la- 
rac ji, n a  sprzedaż d rzew a z lasów rządow ych G u­
bernii Lubelskiej w bliskości rzeki W isły położo­
nych , a m ianow icie z L eśn ic tw a  Łuków S traż y  G a r-

j w olin eięć 1802 /3 , szt. 1343 w yraźniej sz tu k  ty s ie ą  
trz y s ta  c z te rd z ieśc itrzy , ocenionych n a r s .  2645 k. 
81 */j i w yraźniej rubli sreb rem  dw a ty s iące  sześć- 
sei c z te ry sta  pięć kopiejek  ośm dziesiąt jed n a  i pół, 
tysiąc  ośm set siedm dziesiąt cz te ry , od ceny s z a ­
cunkow ej rs . 6452 kop. 63, w yraźnie  rub li srebrem  
sześć ty s ięcy  czterysta  p ięćdziesiąt dw a kop ie jek
sześćdziesiąt trzy .

K to w złożonej d e k la rac ji najw yżej n a d  szacu ­
nek  postąpi, u trzym a się p rzy  kupnie, gdyż l ic y ta ­
cji głośnej pom iędzy w szystk iem i d e k la ra n tam i 
nie będzie; w raz ie  w szakże podan ia  jednakow ej 
o ferty  w dwóch lub więcej d ek la rac jach , l ic y ta ­
c ja  g ło śna  odbędzie się z a raz  po o tw arc iu  d e k la ­
rac ji, lecz ty lk o  m iędzy tem i konkuren tam i, k tó ­
rzy  jednakow e najw yższe o fe rty  podali.

U b ieg a jąc y  się o nabycie  drzew a, obow iązany 
je s t  złożyć do k asy  G łów nej K rólestw a lub B anku 
Po lsk iego  na  vadium  w gotow iźnie, L istach  Z a s ta ­
wnych, lub iuDycli procentow ych p ap ie rach  sk a r­
bow ych rs. 3 0 0 , i w dowód teg o  kw it kasy  na 
wniesienie tej sum y d o łączyć  do dek laracji, k tó ­
ra  złożona być w inna p rzed  g odziną  I 2 tą  w dniu 
do licy tacji oznaczonym .

W y k azy  oszacow ania i w arunk i te j sp rzedaży , 
prze jrzane  być m ogą: w W arszaw ie w biurze K o­
misji R ządow ej Przychodów  i S karbu , w R ządzie 
G ubernialnym  Lubelsk im  oraz w U rzędzie  leśnym  
Ł u k ó w  we wsi J ag o d n a .

M iejscowa służba leśna każdem u z g ła sz a jąc e ­
mu się, okaże  drzew o n a  gruncie , k tó re  wolno 
szczegółowo obejrzeć; później bow iem  żadne re ­
klam acje o niedobory , zly szacu n ek  lub g a tu n ek  
drzew a, p rzy ję te  nie będą, a  u trzy m u ją cy  się 
przy  kupnie, całkow itą  należność na  licy tacji po­
s tąp ioną, w term inach  oznaczonych zap łacić  obo­
w iązany  będzie.

W zór do  dek laracji, k tó ra  pow inna być n a p i­
san ą  na  papierze  stem plow ym  ceny kop. 7 ' / 3, w y ­
raźnie, czysto , bez p rzek reślań  i p o d sk ro b ań , z a ­
p ieczętow ana w oddzielnej kopercie, w osnow ie 
ja k  następu je:

D e k l a r a c j a .
W skutek  ogłoszenia K o uisji R ządow ej P rzycho­

dów i Skarbu  z d n ia  13 (2 5 )  W rześn ia  r .  b. 
podaję  n in ie jszą  dek larację , iż obow iązuję się 
kupić d rzew a sz tu k  1313, z L eśn ic tw a Łuków  
G ubern ii Lubelskiej za sumę ry cza łto w ą  rubli 
s reb rem  ( tu  w pisać sum ę ofiarow aną lite ram i), 
poddając  się w szelkim  obow iązkom  i zas trzeże­
niom  w w arunkach licy tacy jn y ch  “ ob jętym , k tó ­
re  m i są  znane, i te  n in ie jszem  p rzy jm u ję . 
P rzy tem  załączam  kw it k a sy  N. na złożone w ni ej 
vadium  rs .  N ., k tó re  w razie n ieu trzym an ia  się 
p rzy  licy tac ji sam  odbiorę (lub  o n ad es łan ie  na 
pocztę  do N.' na  mój k o sz t u p ra szam ).

S ta łe  m oje  zam ieszkan ie  je s t  (w pisać m iejsce
zam ieszkan ia ).

pisałem  w N . dnia 
(podpisać w yraźnie  im ię i nazw isko .)

N a kopercie w ypisać , ,d e k la ra c ja  do k upna  
d rzew a iK.

D ek larac je  nienap:sane p od ług  w zoru lub  obej 
m ujące jak ieko lw iek  zas trzeżen ia  i w a ru n k i, a l­
bo n iepoparte  kw item  n a  vad ium , lub  wreszcie p o ­
daw ane po w yw ołaniu licy tac ji, będą u n ie w a ­
żnione.

W arszaw a dnia 13 (2 5 )  W rześn ia) 1862 r .

D y re k to r  W y d z ia łu ,
R ze czy w isty  R ad c a  S ta n u , G u m iń sk i.

N acze ln ik  S ekcji K . W y d rz y ń sk i.

(N . D. 5 2 7 4 ) Rząd Gubernjalny 
Warszawski.

Poniew aż ogłoszona na  dzień 26 W rześnia  (8  
paźd z ie rn ik a ) r. b. licy tac ja  w biurze R ządu  G u- 
bernialnego o d b y ta  na  w ydzierżaw ienie przez r. 
] 863 dochodu  z op ła t zyskow ego w m ieście P ia ­
secznie od sum y rs 1130 , d la b rak u  konkurentów  
spełzła bezsku teczn ie , podaje  za tem  do pow sze­
chnej w iadom ości że od sum y powyżej oznaczo­
nej, odbędzie się dn ia  1 (1 3 ) L isto p ad a  r. b. o 
godzinie 11-ej z ra n a  w M agistrac ie  m iasta  P ia ­
seczna p o w tó rn a  g ło śna  in p lus lic y tac ja  na wy- 
c ziD zaw ienie ty ch  dochodów . K ażdy  prze to  m a­
jący  chęć ubiegan ia  się  o tę  dzierżaw ę, winien 
staw ić  się osobiście w m iejscu  w skazanem  i z ło - 
zyć p rzy  licy tacji dow ód deponow anego w kasie 
m ie jsk iej, G obern ia lne j lub B anku  Polskiem  va- 
dm m  ,/ Io części powyższej sum y w yrów nyw ają- 
cego, oraz  w gotow iźnjs kw otę rs . 10 Da koszta  
ogłoszenia  lic y ta c ji,  k tó re  odstępu jącem u zaraz  
zw rocone zo staną , zaś vad ium  u trzym ującego  się 
użytem  będzie na kau c ją  po dokom pletow aniu do 
w ysokości i/ 5 część sum y zalicy tow anej, k tó ra  
przez czas dzierżaw y zatrzy m an ą  być m a, a  kw o ta  
rs. 10 na  zaspokojen ie  kosztów  ogłoszeń, o ile 
okaże się n iedosta teczną  p lus licy tan t b rak u jąc ą  
dopłaci, a  z b y w ająca  ilość onem u pow róconą z o ­
stan ie .

B liższe w aru n k i w każdym  dn iu  w yjąw szy dni 
św iątecznych w M agistracie  pom ienionego m iasta  
w godzinach biurow ych p rze jrzan e  być m ogą.

W arszaw a d . 27 W rześn ia  (9  P a ź d . ) '1 8 6 2  r .
Z  upow. G uberna to ra  Cywilnego,

(3 ) R adca  G ubernia lny , S tróżycki.
z a  N aczelnika K an ce la rji, G urow ski.

(N . D. 5 2 7 5 ) Rzad Gubernialny 
Warszawski.

Poniew aż ogłoszona n a  dzień 25 W rz e ś n ia  (7 
P a ź d z ie rn ik a ) r. b. licy tac ja  w b iu rze  R ządu  G u - 
be rn ia lnego  o dby ta  na  w ydzierżaw ienie przez rok  
1863 dochodu z o p ła t  zyskow ego w m ieście 
M szczonow ie od sum y r s .  1811, d la b raku  kon k u ­
ren tów  spełz ła  bezskutecznie, podaje  za tem  do 
pow szechnej w iadom ości, że od sum y w yżej o zn a ­
czonej odbędzie się dnia 29 P aździern ika  (1 0  L i­
s to p ad a) r. b. o godzinie 1 1-ej z ran a  w m a g i­
stracie m iasta M szczonow a, pow tó rna  g ło śn a  in 
plus licy tacja  na w ydzierżaw ienie tych  dochodów . 
K ażdy p rze to  m ający  chęć ub iegan ia  się o tę  
dzierżaw ę winien s taw ić  się osobiście w m iejscu  
w skazanym , i z łożyć p rz y  licy tac ji dow ód d e p o ­
now anego w kasie  m iejsk iej, G u b ern ja ln e j lub 
B anku Polskim  vadium  */io C^ CI pow yższej 
sum y w yrów nyw ającego , o raz  w gotow iźnie kwotę 
rs . 10 na koszta og łoszen ia  licy tacji, k tó re  od ­
stępu jącem u  zaraz  zw rócone zostaną, zaś vadium  
u trzy m u jące  go  s :ę użytem  będzie na k ju c ję  po 
dokom pletow aiLu do wysokości '/^ części sum y 
zalicy tow anej, k tó ra  p rzez  czas dz ierżaw y z a t r z y ­
m aną być ma, a  kw ota rs . 10 na zaspokojenie  
kosztów  og łoszeń  o ile okaże się n iedosta teczną , 
plus lic y ta n t b rak u jącą  dopłaci, a zb y w ająca  
ilość onem u pow róconą zostan ie .

B liższe w arunki w każdym  dniu w yjąw szy św ią ­
te czn y ch  w M ag is trac ie  pom ienionego m iasta  w 
godzinach biurow ych p rze jrz an e  być m ogą.

W arszaw a d. 27 W rześn ia  (9  Paźdz  ) 1862 r .
Z upow. G u b ern a to ra  Cywilnego,

R atj^a G ubern ja lny , S tró ży ck i.
(3 ) za N aczeln ika  K an ce la rji, G urow ski.

(N . D . 5276) Rząd Gubernialny 
Warszawski.

Poniew aż ogłoszona na dzień  25 W rześn ia  (7 
P aźd ziern ik a) r .  b. licy tac ja  w biurze R ządu  Gu- 
bern ia lnego o d b y ta  na  w ydzierżaw ienie  przez r. 
1863 dochodu z op ła t zyskowego w m ieście G ró j - 
cu od sum y  rs . 2 0 0 2 , d la b raku  konkurentów  
spełzła bezsku teczn ie , podaje zatem  do pow sze­
chnej w iadom ości, że od sum powyżej oznaczo­
nych odbędzie  się dn ia  30 Październ ika  (41 L i­
s to p ad a ) r. b . o godzin ie  11-ej z rana  w biurze 
R ządu G ubern ia lnego  W arszaw sk iego  pow tó rna  
g ło śn a  in plus licy tac ja , na w ydzierżaw ienie  tych  
dochodow . K ażdy  p rze to  m a jący  chęć ubiegan ia  
się o tę  dzierżaw ę winien staw ić się osobiście w 
m iejscu w skazanem  i z łożyć  przy  licy tacji dow ód 
deponow anego w kasie  m iejsk iej, G ubernialnej 
lub B anku P olskiem  vad ium  */, 0 części pow yższej 
sum y  w yrów nyw ającego  o raz  w gotow iźnie kw o­
tę  rs. 10 n a  ko sz ta  ogłoszenia  licy tac ji, k tó re  od- 
s tępującem u zaraz  zw rócone zostaDą, zaś vadium  
u trzy m u jąceg o  się użytem  będzie na kaucję  po 
dokom pletow aniu do wysokości */5 części sum y 
zalicytow anej, k tó ra  przez  czas dzierżaw y z a trz y ­
m aną być ma, a kw o ta  rs. 10 n a  zaspokojenie  k o ­
sztów  og łoszeń  o ile okaże się n iedosta teczną , plus 
licy tan t b rak u jącą  dopłaci, a zbyw ająca  ilość one 
mu pow róconą zostan ie .

Bliższe w arunk i w każdym  dn iu  w yjąw szy  św ią­
tecznych w biurze R ządu G ubern ialnego  tu te js z e ­
go w godzinach biurow ych p rz e jrzan e  być m o ^ą .

W arszaw a d. 27 W rześnia  (9  P aźdz  )  1862 r.
Z  upow. G u b ern a to ra  C yw ilnego,

(3 ) R adca  G ubern ialny , S tróżyck i.
Z a  N aczęlnika K an ae la rji, G urow ski.

(N . 1). 527 7 ) Rząd Gubernialny 
Warszawski.

P o n iew aż  o g ło s z o n a  n a  d z ień  26 W rześn ia  
(8 P a ź d z ie rn ik a )  r .  b. l ic y ta c ja  w B iu rz e  R z ą ­
d u  G u b e rn ia ln e g o  o d b y ta  n a  w y d z ie rża w ie n ie  
p rzez  r. 1863 d o c h o d u  z o p ła t  z y sk o w eg o  w m ie ś ­
cie  W ark a  od su m y  rs  2036 , i g a rn c o w eg o  
czyli w iad ro w eg o  w  tym że  m ieście  od  sum y rs . 
1302, d la  b ra k u  k o n k u re n tó w  sp e łz ła  b e z ­
sk u tec z n ie , p o d a je  z a tem  do p o w sz ech n e j 
w iadom ości że oil sum  pow yżej o zn acz o n y ch  
o dbędzie  się  d .3 0  P a ź d z ie rn ik a  (11 L is to p a d a )  
r  b. o g o d z in ie  11 z ra n a  w M a g is tra c ie  m ia ­
s ta  W ark i, p o w tó rn a  g ło śn a  in  p lu s  lic y ta c ja  
na  w y d z ie rżaw ien ie  ty c h  d o c h o d ó w , k a żd y  
p rze to  m a jący  ch ęć  u b ie g a n ia  się  o tę  d z ie rż a ­
w ę w in ien  s taw ić  się  o so b iśc ie  w  m ie js c u  w sk a ­
zanym  i z ło ż y ć  p rz y  licy tac ji d o w ó d  d e p o n o w a ­
n ego  w  k a s ie  M iejsk ie j G u b e rn ia ln e j  lu b  B an k u  
P o lsk im  y a d iu m  l/ lQ część p o w y ż sze j su m y  w y ­
ró w n y w a ją ce g o  o ra z  w g o to w iź n ie  k w o tę  rs . 10 
n a  k o s z ta  o g ło s z e n ia  lic y ta c ji,  k tó re  o d s tę p u ją ­
cem u  z a raz  zw rócone z o s ta n ą , zaś v a d iu  m u tr/.y - 
m u jącego  s ię  u ż y te m b ęd z ie  n a  kau c ję  po  dokom * 
p le to w a n iu  do  w y so k o śc i l/ 5 części su m y  z a -  
licy to w a n e j, k tó ra  p rz ez  czas d z ie rżaw y  z a t r z y ­
m a n ą  być  m a, a  k w o ta  rs. 10 na  z a s p o k o je n ie  
ko sz to w  o g ło sze ń  o ile o k a że  się  n ie d o s ta te c z ­
n ą  p lu s  l ic y ta n t b ra k u ją c ą  d o p ła c i ,  a  zb y w ają - 
ca  ilo ść  onem u  p o w ró c o n ą  z o s ta n ie . 
j B liż sze  w a ru n k i w k a żd y m  d n iii w y jąw szy  
św ią te c z n y ch  w  M a g is tra c ie  p o m ie n io n e g o  
m iasta , w  g o d z in a c h  b iu ro w y c h  p rz e jrz a n e  
b y ć  m ogą .

W a rsz a w a  d . 27 W rz eśn ia  (9 P a ź .)  1862 r. 
z u p . G u b e rn a to ra  C yw ilnego

R ad c a  G u b e rn ia ln y , S tró ż y c k i.
Za Naczelnika kancelarji, Górowski,

(N . D . 5 2 7 8 ) Rząd Gubernialny 
Warszawski.

Poniew aż og łoszona  na  dzień 26  W rz e śn ia  (8  
P aźd z .) r. b. lic y tac ja  w biurze R ządu  G u b e rn ia l-  
n e g o o d b y ta n a  w ydzierżaw ienie przez r. 1863 d o ­
chodu z op ła t zyskow ego w m ieście T arczyn ie  od 
sum y rs . 858 dla b rak u  k o nkuren tów  spełz ła  b ez­
sk u teczn ie , podaje  z a tem  do pow szechnej w iado ­
m ości, że od sum  pow yżej oznaczonych odbędzie 
się  dnia 30  P a źd z ie rn ik a  (11 L isto p ad a) r. b . o 
godzinie 11 z ra n a  w biurze R ząd u  G ubernialnego 
YYarszaws iieg o  pow tó rna  g łośna in plus licy tacja  
na  w ydzierżaw ienie tych dochodów .

K ażdy  p rze to  m a jący  chęć u b ieg an ia  się o lę 
dzierżaw ę winien s taw ić  się osobiście w m iejscu  
w skazanym  i złożyć p rzy  licy tac ji dow ód depono 
w anego w kasie  m ie jsk ie j G ubernialnej lub B anku 
Polskim  vadium  */io części pow yższej sum y w y ró ­
w nyw ającego, oraz  w gotow iźnie kw otę rs . 10 na 
koszta  o g łoszen ia  licy tac ji, k tóre  odstępu jącem u 
za raz  zw rócone z o s ta n ą , zaś vadium  u trz y m u ją ­
cego się  użytem  będ/.ie na kaucję  po dokom pleto­
w aniu do w ysokości V5 części sum y zalicy tow anej 
k tó ra  p rzez czas d z ie rżaw y  z a trzy m an ą  być ma, 
a kw ota rs . 10 na zaspokojenie kosztów  og łoszeń, 
o ile okaże się n iedosta teczną  plus licy ta n t b ra k u ­
ją c ą  dopłaci a  zb y w ająca  ilość onem u pow róco ­
ną  zostan ie .

Bliższe w arunki w każdym  dniu w y jąw szy  
św ią teczn y ch  w b iu rze  R ząd u  G ubernialnego tu  
te jszego  w godzinach biurow ych prze jrzane  być 
mogą.

W arszaw a d. 27 W rześnia  (9  P a ź d z .)  1962 r .
Z  up. G ub ern a to ra  C yw ilnego,

R ad ca  G ubern ia lny , S tróżyck i. 
za N aczeln ika K a n ce la rji, G urow ski.

(N. D 5 245) Rząd Gubernialny 
Warszawski.

Poniew aż og łoszona na dzień 8 (20 ) P aźd zier­
nika r. b. licy tacja  odbyć s ię  m a jąca  w biurze 
R ząd u  G ubernialnego na  w ydzierżaw ien ie  przez 

, rok  1863 dochodu  zyskow ego w m ieście W ło c ła ­
wku m iejsca ju ż  m ieć nie oedzie, podaje  z a tem  do 
pow szechnej w iadom ości, że g ło śn a  iD plus licy ­
ta c ja  na  w ydzierżaw ienie pom ienionego dochodu 
przez rok  1863 odbyw ać się będzie dn ia  23 P a ­
ździernika (4  L isto p ad a ) r. b. w M agistracie m ia ­
s ta  W łocław ka, poczynając  od sum y rs. 2893 .

K ażdy p rze to  m ający  chęć ub iegan ia  się o tę 
dzierżaw ę w inien staw ić  s ę osobiście w m iejscu  
w skazanem  i 2łożyć p rz y  licy tacji dow ód d epo ­
now anego w K asie M iejskiej, G ubernialnej, lub 
B anku  Polskim , vad ium  Yio część powyższej sum y 
w yrów nyw ającego oraz  w gotow iźnie rs .lO n a  koszta 
ogłoszeń licy tac ji, k tó re  odstępu jącem u z a raz  
zw rócone będzie, zaś u trzy ra jąceg o  się na  kaucję  
po skom ple tow aniu  do w ysokości 1/5 części sum y 
zalicy tow anej, przez czas dzieżaw y za trz y m ań e m  
zostan ie , kw ota r s .  10 uży tą  będzie na z a s p o k o ­
jen ie  kosztów  ogłoszenia i jeżeli pokaże się n ie - 
w ydostarcza jącą  plus licy ta n t kw otę  b ra k u ją c ą  
dopłaci, naw zajem  re sz ta  jak a b y  pozosta ła , będzie 
m ia ł sobie zw róconą.

Bliższe w arunk i w k ażd y m  dn iu  w yjąw szy  
św iątecznych w  M ag is trac ie  m iasta  W łocław ka 
w godzinach biurow ych p rze jrzan e  być m ogą. 
W arszaw a d . 26 W rześn ia  "(8 P aździer.) 1862 r.

2 u p . G uberna to ra  Cyw ilnego.
R ad c a  G u b ern ia ln y , S tróżyck i.

(3 )  za  N aczeln ika  K ancelarji, Gurowski.

(N . D . 5419) R z ą d  G u b e rn ia ln y  
W a r s z a w s k i .

P o d a je  do p o w szech n ej w ia d o m o śc i, iż w 
M ag is trac ie  m ia s ta  O sm o liu a  . p rzed  N a c z e ln i­
k ie m  P o w ia tu , lub  u rzę d n ik ie m  ze s tro n y  je g o  
d e leg o w an y m , o d b y w a ć  s ię  będ z ie  d n ia  5 (1 7 ) 
L is to p a d a  r .  b . o g o d z in ie  1 L z r a n a  g ło ś n a  in  
p lu s  l ic y ta c ja  na  w y d z ie rża w ie n ie  d o c h o d u  z 
p ro p in a c ji  w m ieście  O sm o lin ie  p rz e z  c ią g  r o ­
ku 1863, p o c z y n a ją c  od  sum y  rs .  1350 d o ty c h ­
czasow ej d z ie rż aw y .

K a ż d y  p rz e to  m a ją cy  ch ęć  u b ie g a n ia  się  o tę  
d z ie rż aw ę  w in ien  s ta w ić  s ię  o so b iśc ie  w m ie jscu  
w sk az an y m  i z ło ż y ć  p rz y  lic y ta c ji v a d iu m  Vio 
części p o w y ższe j su m y  w y  rów ny  w a jące , k tó r e  
o d s tęp u jąc e m u  za raz  zw róconem  b ę d z ie , zaś u - 
trz y m u ją e eg o  się n a  k a u c ję  po s k o m p le to w an iu  
do  w y so k o śc i V5 części su m y  z a l ic y to w a n e j, 
p rzez  czas d z ie rż aw y  za trz y m an e m  zostan ie .

B liż sze  w a ru n k i w  k ażd y m  d uń) w y jąw szy  
św ią te czn v ch  w M ag is trac ie  p o m ie n io n e g o  m ia ­
s ta  p rz e jrzan e  być m ogą .

W arszaw a  d. 6 (18) P a ź d z ie rn ik a  1862 r .
Z a  G u b e rn a to ra  C y w iln eg o ,

R a d c a  G u b e rn ia ln y , S tró ż y c k i.
(2) z a  N a c z e ln ik a  K a n ce la r ji ,  G u ro w s k i .

(N-A*. tlząd Gubernialny 
Warszawski.

Podaje  do pow szechnej w iadom ości iż w M a g i­
s tra c ie  m ia s ta  W isk itk i p rzed  N aczeln ik iem  P o ­
w iatu , lub u rzędn ik iem  ze s tro n y  jeg o  delegow a­
nym , odbyw ać się będzie  dnia  7 (1 9 ) L is to p a d a  
r. b o g odzin1 e 11 z ra n a  głośna in plus lic y ta c ja  
n a  w ydzierżaw ienie dochodu zyskow ego n a  rzecz 
kasy  pom ienionego m iasta, poczynając od sum y rs. 
702 wyraźnie siedmset dwa.

K ażdy p rzeto  m a jący  c h ę ć  ub iegan ia  się o tę  
dzierżaw ę w inien  staw ić się osobiście w m iejscu  
w skazanem  i złożyć przy  licy tac ji vad ium  lj lO  
części pow yższej sum y w yrów nyw ające, k tó re  od ­
stępu jącem u za raz  zw róconem  będzie, zaś u t r z y ­
m ującego  się na kaucję  po skom pletow aniu  do 
w ysokości 1}5 części sum y za licy tow anej p rzez 
e ra s  d z ie rżaw y  za trzy m an em  zostan ie .

B liższe w arunk i w każdem  dn iu  w yjąw szy  
św iątecznych w M ag istrac ie  pom ien ionego  m ia ­
s ta  p rze jrzane  być  m ogą.

W arszaw a  d. 9 (2  i)  P a ź d z ie rn ik a  1862  r .  
z a  G u b e rn a to ra  C yw ilnego,

R adca  G ubern ia lny , S tróżyck i. 
za N aczeln ika K ancelarji, G urow ski.

(N . D  5649) Rząd Gubernialny 
Warszawski.

P o d a je  do pow szecnej w iadom ości iż w  M ag i­
stracie  m ias ta  S o chaczew a p rzed  N aczeln ik iem  
P o w ia tu , lub urzędn ik iem  ze s tro n y  je g o  d e leg o ­
w anym  o dbyw ać się będzie dn ia  7 (1 9 )  L is to p a d a  
r .  b. o godzinio U  z r a n a  g ło ś n a  in  p lus l ic y ta ­
c ja  na  w y d zierżaw ien ie  dochodu  zyskow ego  n a  
rzecz K assy  pom ien ionego  m ia s ta , poczynając  od 
s u m y rs .  1717 w yraźn ie  tysiąc  siedm eet s iedm -
naście,

K ażdy przeto  m a jący  chęć ub iegan ia  s ię  o tę  
dzierżaw ę w in ien  staw ić  się osobiście w m iejscu  
w skazanem  i z łożyć p rz y  licy tac ji vadium  V ,0 c z ę ­
ści pow yższej sum y w yrów nyw ające  k tó re  o d stę ­
pu jącem u za raz  zw rócone będzie, zaś u trzy m u ją ­
cego się n a  kaucje  po skom pletow aniu  do w ysoko­
ści ł/5 części sum y za licy to w an e j, p rzez  czas dz ie r­
żaw y zatrzym anem  zostan ie .

B liższe w arunki w każdym  dniu w yjąw szy św ią­
te czn y ch  w M ag istrac ie  pom ionionego m iasta  
p rze jrzane  być m ogą.
W arszaw a d. 9 (2 1 )  P a ź d z ie rn ik a  1862 r. 

za G u b e rn a to ra  C yw ilnego,
R adca G ubern ialny , S tró ż y c k i.

( l )  za  N acze ln ika  K ancelarji, G urow ski.

(N. D . 5 5 5 0 ) R z ą d  Gubernialny 
Radomski.

P o d a je  do  w iad o m o śc i, iż  d .  5 (1 7 )  L i s to p a ­
d a  r. b . w Sa li p o s ied ze ń  R z ą d u  G u b e rn ia ln c -  
go  R a d o m sk ie g o  odb ęd zie  s ię  o g o d z in ie  12 
w p o łu d n ie  p rzez  p o d a n ie  w e d łu g  fo rm y  p rz e ­
p isam i w sk aza n ej, o p ie c z ę to w a n y c h  d ek la ra c ji 
in  m iu u s  l ic y ta c ja  n a  fo lo w an ie  s u k n a  w fa b ry ­
ce w ię z ie n ia  S a n d o m ie rs k ie g o  w la ta c h  1863, 
1864 i 1865 w y ro b ić  się  m a jąceg o  roczn ie  o k o ­
ło  600 p o s taw ó w  od cen y  rs . 1 k o p . 18 od j e ­
d n eg o  p o s taw u .
U Ż y c z ą c y  so b ie  p rz e to  p o d ję c ia  s ię  te j e n tre -  
p ryzy  zechcą się  w cza s ie  i m ie jscu  pow yż 
w sk a z a n y m  z n ajd o w a ć  z a o p a tr z e n i  w  d e k la ra ­
cje i  v ad iu m  rs .  120.

W aru n k i te j l ic y ta c j i  są  do  p rz e jrz e n ia  w  W y ­
d zia le  W o jsk o w o -P o lic y jn y m  R zą d u  G u b e rn ia l­
nego  R ad o m sk ie g o .

R ad o m  d. 9 (21 ) P a ź d z ie r n ik a  1862 r. 
z up o w . G u b e rn a to ra ,

R ad ca  G u b e rn ia lu y , J e d l iń s k i .
N acz e ln ik  K a n c e la r j i  N o sk o w sk i.

(N. D . 5533) R zą d  Gubernialny 
R adom ski

P o d a je  d o  pow szechnej w iadom ości, ż e w d u iu  
3 (1 5 )  L is to p a d a  1862 r. w b iu rze  N a cz e ln ik a  
P o w ia tu  S a n d o m ie rs k ie g o , odbędzie  s ię  lic y ta c ja  
p rzez  ro z p ie c z ę to w a n ie  d e k la ra c ji  n a  e n tre -  
p ry z ę  re p e ra c j i  k o ś c io ła  i C m en tarza  k o śc ie ln e ­
go w  p a ra fii K o p rz y w n ic y , w P o w iec ie  S a n d o ­
m ie rsk im  leżące j, n a  k tó r ą  k o s z ta  są  z a tw ie r­
d z o n e  w sum ie  rs . 1844 k . 6.

W a ru n k i do  l ic y ta c j i w raz  z w y k a zem  k o sz tó w  
prze jrzeć  m o żn a  w b iu rz e  N a cz e ln ik a  P o w ia tu  
S an d o m ie rsk ie g o .

W zy w a ją c  w ięc m a jący ch  chęć podjęcia  
się te j en tre p ry z y , a b y  d e k la ra c je  sw e n a  d z ie ń  
3 (1 5 )L is to p a d a  1862 r .  przed g o d z in ą  1 2 z ra n &  
pod adresem  N a cz e ln ik a  P tu  Sandomierskiego  
w n a stę p u ją c e j tre śc i: że p o d e jm u ję  się entre­
p ry zy  re p e ra c j i  k o ś c io ła  i c m e a ta rz a  kościel­
n ego  w  p a r . Koprzywnicy w P c ie  S a n d o m ie r-

w %Cei  P p ń łu g  w y k a zu  k o sz tó w  za  sum ę 
rs .  N .p o d d a ją c  się w sze lk im  o b o w iązk o m  i z a s trz e ­
żen iom  w w a ru n k a c h  do  l ic y ta c j i dom ieszczonym . 
N a  d o trz y m a n ie  k o n tr a k tu  s k ła d a m  vad ium  
W kw oc ie  rs . 28 4  k. 46 , w y ra źn ie  N. i n a  to  
k w il  K a sy  N . z a łączam .

Z e  s ta łe  z am iesz k an ie  m am  w N . i w raz ie  
n ie u trz y m a n ia  się  n a  lic y ta c ji, żąd am  z w ro tu  
przez po cz tę  k w itu , n a  z łożone  v ad iu m  na m ój 
k o sz t lu b  za trz y m an ia  ta k o w e g o  aż  do  m ojego  
zg ło sz e n ia  się.

P is a łe m  w  N. d n ia  N . m ie s ią c a  N . ro k u  N 
z w ła sn o ręc z n y m  z im ie n ia  i n a z w is k a  p o d p i­
sem  n a d e s ła li,  o św iad cza  że p óźn ie j z ło żo n e  
p rz y ję te  n ie  b ę d ą .

R ad o m  d . 27 W rz eśn ia  (9  P a ź d z ie r .)  1862 r .

z a  G u b e rn a to ra  C y w iln e g o ,
(1) R ad c a  G u b e rn ia ln y , S ta tk o w s k i.

Naczelnik Kancelarji, Galiński.
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(N . D . 5346) Magistral Miasta S to łecznego  
Warszaw y.

P o d a je s ię d o  w iadom ości pow szechnej że w  d n iu  
18 (30) P a ź d z ie rn ik a  b. r .  o g o d z in ie  12 w p o ­
łu d n ie  o d b ęd z ie  s ię  w s a li p o s ied z e ń  M a g is tr a ­
tu  lic y ta c ja  in  m in u s  p rze z  o p ie c zę to w a n e  d e ­
k la ra c je  n a  k o n se rw a c ję  i czyszczen ie  k lo a k  
w  g m a c h u  R a tu sz a  p rzez  c ią g  ro k u  je d n e g o  
p o c zy n a ją c  od  d n ia  1 S ty c z n ia  1863 r. do  d n ia  
o s ta tn ie g o  G rn d n ia  t. r .  od  su m y  rs .  720  d o  l i ­
c y ta c ji u s ta n o w io n e j,

M ający  p rze to  z am ia r  u b ie g a n ia  s ię  o p o w y ż ­
szą  e n tre p ry z ę  m ogą  z ło ż y ć  w cza s ie  i m iejscu  
w y żej ozna« 'zonem  n a  rę c e  p o . P rez y d e n ta  
m ia s ta  o p ie c zę to w a n e  d e k la ra c je  nap isan e  p o ­
d łu g  w zoru  n iże j z am ie sz c z o n e g o  a  w ty c h  w y­
ra ź n ie  lite ram i bez s k ro b a n ia  p o p raw e k  i p rz e ­
k re ś le ń  w y p iszą  ż ą d a n ą  przez siebie sum ę za j a ­
k ą  w  w yżej p o m ie n io n y m  czasie  p o d e jm u je  się  
k o n s e rw a c ji  i  o czy sećzan i i rzeczonych  k lo a k .

.N ad to  do  d e k la ra c ji do łączony  być  w inien 
k w i t  k a s y  g łó w n e j ekonom icznej n a  z ło ż o n e  
v a d iu m  w  ilo śc i _rs. 90 i n a  k o sz ta  o g ło s z e n ;a  
rs .  Id  k tó re  n ieu trz y m u jącem u  się p rz y  lic y ta c ji 
n a ty c h m ia s t  zw rócone  b ę d ą  d e k la ra c je  zaś  t a ­
k ie  do  k tó ry c h  vad iu m  n ie  b ę d z ie  z ło ż o n e  w 
k a s ie  ek o n o m iczn e j m ia s ta  S to łe c z n e g o  W a r s z a ­
w y  i k w it do n ich  d o łą c z o n y  n ie  z o s ta n ie , p rz y ­
ję te  nie będ ą .

In n e  w a ru n k i d o ty c z ą c e  w m o w ie  będące j l i ­
cy tac ji są  do  p rz e jrz e n ia  k a żd o d z ien n ie  w y ją ­
w szy dn i św iąteczne  w W y d z ia le  a d m in is tra  
cy jn y m .
W a rsz a w a  d . 27' W rz e ś .\9  Październ ika) 1862 r. 

p . o. P rez y d e n ta ,
S zam b e lan  D w o ru ,

J e g o  C e S a k s k o - K r ó le w s k ie j  M o śc i 
Z. H r. W ie lo p o lsk i. 

N a cz e ln ik  K a n ce la rji,  L u c e ń sk i .
W zór do d e k la ra c ji.

W  sk u te k  o g ło s z e n ia  z d n ia  p o d a ję  n i ­
n ie jszą  d e k la ra c ję ,  iż p o d e jm u ję  się  czyszczen ia  
i k o n s e rw a c ji k lo a k  w gma< h u  R a tu sz a  p rzez 
c ią g  fo k u  je d u e g o  p o c z y n a ją c  od d n ia  1 S ty ­
c z n ia  1863 do  d u ią  o s ta tn ieg o  G ru d n ia  te g o ż  
ro k u  i ż ąd a m  za  tę ż  k o n se rw a c ją  i czy szczen ie  
rzeczo n y c h  k lo a k  rs. N. w yp isać  l ite ra m i p o d ­
d a ją c  się  w sze lk im  obow iązkom  i zas trz eżen io m  
w  w a ru n k a c h  lic y tacy jn y ch  ob ję ty m .

K w it na z łożoue  w k asi * e k o n o m ic zn e j v a ­
d iu m  w ilości rs . 9Q. i n a  k o sz ta  o g ło sze n ia  rs . 
10  s k ła d a m .

S ta łe  m oje zam ieszkanie je s t  w  N . p isałem  w NT. 
dn ia  m ca  N. 1862 r.

(podp isać  im ię i nazw isko.)

(N . D . 54 7  9) Z a r z ą d  K om m unikacj i  
io K ró les tw ie  Polskiem.

P o d a je  do w iadom ości, że na robo ty  około r e ­
p e rac ji m ostu  ta ry fow ego  na  trak c ie  K ow ieńskim  
na rzece N arw i pod O stro łę k ą  odbędzie się w b iu ­
rz e  Z arząd u  K om unikacji w  sk róconym  term inie 
dn ia  18 (30 ) P aźd ziern ik a  r .  b . o godzin ie  12  w 
połudn ie  pow tó rna  lic y tac ja  przez op ieczę tow a­
ne d k la ra c je w  sposób postanow ieniem  R ad y  A d ­
m in is tracy jn e j K rólestw a z d n ia  16 (2  8 M aja  
1833 r. w skazany .

L icy ta c ja  takow a rozpoczn ie  się in m inus od 
tak ie j sum y ja k a  ju ż  poprzednio  w D zienn iku  P o - 
w -zechnym  z dnia  3 (1 5 )  W rześnia  r .  b N r 2 0 6  
podaną  zosta ła  t .  j .  od rs. 839 2  k . 49 , wyraźnie 
rub li s reb rem  ośm ty s ięcy  trz y s ta  dz iew ięćdz ie ­
s ią t  dwa k o p ie jek  czerdzieści dz iew ięć .

M ający  zam iar ub iegan ia  się o to  p rzed sięb ie r- 
stw o, wini n w m iejscu  i czasie pow yżej w skaza­
nym  złożyć swe d ek la rac je , podług  w zoru p o n i­
żej zam  eszczonego nap isane, a w tych  bez żadnych 
w arunków  i z a s trz e ż e ń , w ym ienić w y raźn ie  l i t e ­
ra m i bez sk roban ia , pop raw ek  i p rzek reśleń  ilość 
procen tów  od pow yższej sum y odstąp ionych  na  
rzecz S k arb u .

D ek larac je  nie podług  w zoru nap isane , lub z ło ­
żone albo  n a d es łan e  po godzinie 12 w południe 
w  dniu  oznaczonym , n ie  będą p rz y ję te  i na  ta k o ­
we ża len w zgląd m i m ym  nie będzie.

D e k la rac je  opieczętow ane obok adresu  ,,do z a ­
rz ą d u  K om unikac ji w K ró lestw ie  P o lsk im “  po­
w inny  m ieć w yraźny  napis , ,D ek larac ja  na  ro b o ­
ty  około rep e rac ji m ostu tary fow ego  na  rzece N a r­
wi pod O stro łę k ą  d a  licy tacji w  dn iu  18 (3 0 )  P a ź ­
dziernika 1862 r .  odbyć się m a ją ce j.”

D o każd* j  d e k la ra c ji na leży  do łączyć  kw it 
B anku Po lsk iego  lub jedfl' j  z kas G ubern ialnyćh  
P ow ia tow ych  albo S karbow ej m ia s ta  S to łecznego  
W arszaw y  n a  złożone vadiuui w sum ie rs . 600 
w y raźn ie  rub li s reb rem  sześćse t g o to w izn ą  lub 
w lis tach  zastaw nych , z w łaściw em i kuponam i, 
w o b lig ach  S k arb o w y ch , albo  też  w innych p a ­
p ierach  publicznych ku rs  w k ra ju  m ający i h, i kw o­
tę  rs  15 g o to w izn ą  n a  k o s z t . ogłoszenia licy tac ji.

Szczegółow e w arunki do  licy ta c ji i koszto rysy  
zatw ierdzone, są  do p rze jrzen ia  w Z a rząd z ie  K o­
m unikacji k ażdego  d n ia  w y jąw szy  N iedzieli i 
Św ią t od godziny  9 do 3 po  po łudn iu .

W zór do d ek la rac ji.

W  sk u tek  og łoszen ia  z ^Inia podaję  n in ie jszą  
d ek la rac ję  iż podejm uję  się w edług zatw ierdzo ­
nych kosz to ry só w  w y k o n ać  ro b o ty  oko ło  re p e ­
rac ji m ostu ta ry fow ego  n a  tra k c ie  K ow ieńskim  
n a  rzece N arw i pod O stro łęk ą  i od sum y rs .  8392 
k . 49 za  robo ty  i m a te r ja ły  obliczonej, o d s tęp u ję  
n a  rzecz skarbu  procen tów  od s ta  N . (w ypisać  l i ­
te ra m i; poddając  s ię  wszelkim obow iązkom  i z a ­
strzeżen iom  w aru n k am i licytacyjnem u ob jętym  
Zaś w ad . zenie K asy  N . n a  złożone w niej v a lju m  
rs .  600 i go tow izną  rs .  15 na  k o sz ta  og łoszen ia  
li y ta c ji sk ładam , k tó re  w raz ie  Kieut-rzymania się 
na  1 cy tacji sam  odbiorę lab  o p rzy s łan ie  na  mój 
koęzt do N . up raszam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie je s t  w N . p isa łem  w 
N. d n ia  N . 1862  r. ,

(podp sać  w yraźnie  im ię i nazw isko)
W arsz a w a  d . 8 (2 0 ) P a ź d z ie rn ik a  1862 r 

G en era ł M ajor, K ierbedź.
N acze ln ik  K an ce la rji, Benew eni.

(N . D . 5 5 5 7 ) D yrekc ja  Szczegółow a  
T ow arzystw a K re d y to w e g o  Z iem sk iego  

Gubernii  Augustowskiej.
P o d a je  do publicznej w iadom ości iż na zasad z ie  

a r t .  7 Postanow ien ia  R ad y  A d m in is tracy jn e j z d 
28 C zerw ca  (lO  L ip ca ) 1860 r. Upoważnień przez 
D y re k c .ę  G łów ną po d  dniem  2 W rześnia r .  b. 
udzielonych, n a stęp u jące  d o b ra  jako  za leg a jące  w 
ra ta c h  T o w arzy stw u  K redy tow em u Z em skiem u 
należnych , w ystaw ione są  na sp rzedaż p rzy m u so ­
w ą przez licy tac ję  publiczną.

v T erm in  sprzedaży  d . 18 M aja  1863 r.
1. Boguszyce K isio łk i do k tó ry c h  należą  Bo- 

guszyee K isiołki w O kręgu  i Pow iecie Ł om żyń­
skim  G ubern ii A ugustow sk ie j położone ze wszel- 
kierni przyległościam i i p rzy n a leży to śc iam i, ra ty  
zaleg łe  po w łącznie ra tę  czerw cow ą 1862 r. rs . 
50 k. 42 , vadium  do lic y tac ji z łożyć się w inne rs. 
90 , l ic y ta c ja  rozpocznie się od sum y rs. 10 i  1 k. 
2 5 , p rzed  R ejen tem  M ateuszem  Sm iarow skira w 
Ł om ży.

2. B orow szczyzna do k tó ry ch  na leżą  Suwałki 
T urup ie  i T u ru p elis  czyli nowe S uw ałk i w O kręgu  
i Pow iecie K a i w a ry jsk im , G ubern ii A ugustowskiej 
położone, z w sze lk iem i przy leg łościam i i p rzyna- 
ieżytościarai ra ty  zaleg łe  po w łączn ie  ra tę  c z e r­
w cową 1862 r .  rs. 1 8 0 , vad ium  do lic y ta c ji z ło ­
żyć s ię  w inne rs . 2 4 0 , lic y ta c ja  rozpocznie  się od 
sumy rs .  6053 k. 25 , p rzed  R ejen tem  W ła d y s ła ­
wem Rusockim  w  fe u w ałkach

3 . D oln ica  inaczej D o ln ikow szczyzna  w O k rę ­
gu i Pow iecie K a lw ary jsu im  G ubernii A u g u sto w ­
sk iej położone z w szelkiem i p rzy leg ło ściam i i 
przynależy tośc iam i, ra ty  z aleg łe  povvłącznie ra tę  
czerw cow ą 1862 r. rs . 1U0 k . 57, vadium  do l i­
cy ta c ji złożyć się w inne rs . 140, licy tac ja  
rozpocznie się od su m y  rs . 1956 k 25 , p rzed  Re 
jen tern  W ładysław em  R usockim  w S uw ałkach .

4. D rożęcin  L ub iejew o  w O kręgu  i P ow iecie  
Ł om żyńskim , G ubernii A u g u sto w sk ie j położone 
z w szelkiem i p rzyległościam i i p rzyna leży tośc iam i 
r a ty *a l«głe po w łączn ie  ra tę  czerw cow ą 1862 r . ,  
rs . 271 k . 48, vadium  do licy tac ji złożyć się win-
" n / , S l o -UbytaCja r o / P°cznie się od sum y  rs. 
2961 kop. 25, p rzed  K ejentem  M ateuszem  Sm ia- 
row skim  w Łom ży.

T erm in  sp rzed aży  d. 19 M aja 1863 r.
5 . G utkow  A , w O kręgu i Powiecie K .dw ary j- 

skim , G u b e rn ii A ugustow skiej położone z wszel 
k iem i p rzyległościam i i p rzynależytościam i. ra ty  
zaleg łe  po w łącznie ra tę  czerw cow ą 1862 r., r s .  
225 k. 45 , vadium  do 1 c y ta c ji z łożyć się w inne 
rs .  320, licy tacja  rozpocznie się od sum y rs  3657 
k . 50 , przed R ejentem  W ładysław em  Rusockim  
w Suw ałkach.

6. H o łn y  M ejere do k tó ry ch  należą wieś O km ia- 
ny, O grodniki, K alw isz i, R achelany , S tan k u n v , 
W isz to rty  inaczej E lzb iec in , część wsi Połozdzie- 
je , Jez io ro  P a rta , J ez io ro  Wieloma i R achoza. p r a ­
wo wolnego miewa w m łyn ie  K uw eldziszkach w 
O kręgu  i Pow iecio S e jneńskim , G ubern  i A ugu­
stow skiej położonych, ze wszelkiem i p rzy leg łościa ­
m i i przynależy tościam i r a t /  zaleg łe  po w łącznie 
ra tę  czerw cow ą 1862 r., rs  783 k. 45 , vad iu m  
do licy tacji z łożyć się winne rs. 960, licy tacja  
rozpocznie się od sum y rs  17446  k o p . 25 , przed  
R ejen tem  W ładysław em  R usockim  w Suw ałkach.

7 . K iże do k tó ry ch  należą  fo lw ark  K iże , wieś 
Kiże z karczm ą i wieś K raw niszk t w O kręgu  i 
Pow iecie K alw ary jsk im , G ubern ii A ugustow skiej 
położonych z wszelkiem i p rzy leg ło śc iam i i p rz y ­
na leży tośc iam i, r a ty  zaleg łe  po w łączn ie  ra tę  
czerw cow ą 1862 r . ,  vad ium  do licy tac ji złożyć rs. 
800, lic y ta c ja  rozpoczn ie  s ię  od sum y rs. 6587 
k 52 , p rzed  R ejen tem  Teofilem  K ow alskim  w S u ­
w ałkach  .

8. K ołaki C zachy, do k tó rych  n ależą wieś K oła­
ki K ościelne, K osakiB orow e, tudzież S zczodruchy  
W y p y cb y  część A do k tó ry ch  należą przy leg łoś ci 
na w s;ach Zalesie Szczodruchy, G łodowo i W róble 
Ja rc isz ew o  w O kręgu  i P ow iecie  Ł om żyńskim , 
G ubern ii A ugustow skiej położone z wszelkiem i 
przy leg łościam i i przynależy tościam i, ra ty  zaległe 
po w łącznie ra tę  czerw cow ą 1862 r., r 8^4 2 5  k. 
29 , vadium  do licy ta c ji z łożyć się winno r s .  560, 
licy tac ja  rozpocznie  się  od sum y rs .  4977 k. 50, 
p rzed  R ejentem  M ikołajem  R ogow skim  w Ł om ży.

T erm in  sp rzedaży  d  20 M aja  1863 r.
9. O chotoik i do k tó ry ch  na leżą  fo lw ark  O cho- 

tn ik i, w ieś R ep e tn ik i,k a rczm a  S zk lana, m łyn  Ru- 
bicznik, wieś Po jez io rk i; wieś P u n :szki, M arcin- 
k uce, z m łynem  w ie trznym , Nowosadyr w O k rę  
gu  i Pow iecie S e jn eń sk im , G ubern ii A u g u s to w ­
skiej położone z w szelkiem i p rzy leg ło śc iam i i 
p rzyny lezy tośc iam i, r a ty  z degłe po w łączn ie  ra tę  
czerw cow ą 1862 r., rs. 416 k . 92, vadium  do l i ­
cy tacji złożyć się w inno rs . 1400, lic y ta c ja  ro zp o ­
cznie się od sum y rs. 541 8  k. 75, p rzed  R ejentem  
Teofilem Kow alskim  w Suw ałkach .

10. O kół do k tó ry ch  należą nom enk la tu ra  lasu  
w O kręgu  B iebrzańskim  Pow iec ie  i G ubern ii A u ­
g u s to w sk ie j po łożone ze w szelk iem i p rzy leg ło - 
śc iam i i p rzynależy tośc iam i, r a ty  zaleg le  po w łą- 
c zn :e ra tę  czerw cow ą 1862 r., rs . 121 k. 14, v a ­
dium  do licy tacji złożyć się  w inno *;?. 200 , licy 
ta c ja  rozpocŻDie się  od sum y rś . 1955, p rzed  R e ­
jen tem  M ik o ła jem  R ogow skim  w Ł om ży.

11. Patw iecie B ocianow o do k tó ry . h na leżą  fol­
w ark  B ocianow o w O k ręg u  i Pow iecie K a lw ary j­
skim  G ubern ii A ugustow skiej położone z w szel- 
kierai p rzy leg ło śc iam i i-p rzynależy tościum i, ra ty  
zaleg łe  po w łącznie ra tę  czerw cow ą 1862 r . ,  rs. 
279 k. 91 , vadium  do licy tacji z łożyć się w inno 
rs. 360 , licy tac ja  rozpoczn ie  się od r s .  4542  kop. 
50, p rzed  R ejentem  W ładysław em  Rusockim  w 
S u w ałkach .

)2 . P o p ie c z e vdo k tó ry c h  n a le ż ą : w sie S ta jd e -  
ry szk i i K am io n k a , tu d z ie ż  k a rc zm y  P o p ie k ą  
inacze j P o b a liń s k o , i P o h u la n k a  w  O k rę g u  i 
P o w iec ie  S e jn e ń sk im  G u b e rn ii A u g u sto w sk ie j 
po łożone ,' z w sze lk iem i p rz y le g ło śc ia m i i p rz y ­
n a le ży to śc iam i, r a ty  z a le g łe  po  w łą cz n ie  ra tę  
cze rw c o w ą  1862 r. rs . 40  J k  98, vad iu m  do li- 

jc y tac ji rs . 1 4 0 , l ic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od s u ­
m y rs . 4618 k . 75, p rzed  R e jen tem  W ła d y s ła ­
w em  R u so ck im  w S u w a łk a c h .

T e rm in  sp rzed aż y  o d b y w ać  się  będ z ie  d n ia  
21 M aja  1863 ro k u .

13. R u tk is z k i ;.lias R u tk o w o , do  k tó ry c h  n a ­
leży  p rz y le g ło ść  P iro g in ie  w O k rę g u  i Pow iec ie  
K a lw a ry jsk im  G u b e rn ii A u g u s to w sk ie j po ło żo n e  
ze w szy s tk ie in i p rz y le g ło śc ia m i i p rzy  na leży  to - 
śo iam i, ra ty  z a le g łe  po  w łą cz n ie  r a tę  c ze rw co ­
w ą  1862 r .  rs . 847  k . 43 , y ad iu m  d o  l ic y ta c j i 
rs . 1800, lic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od su m y  rs. 
14932 k . 50 , p rzed  R ejen tem  T eufilem  K o w a l­
sk im  w S u w a łk a ch .

14. S p e rn a  p o ło ż o n e  w O k rę g u  i Pow iec ie  
K a lw a ry jsk im  G u b e rn i A u g u s to w s k ie j ze  w szel- 
kiem i p rz y le g ło śc ia m i i p rz y n a le ży to śc iam i, r a ­
ty  z a leg łe  po w łą c z n ie  ra tę  c ze rw c o w ą  1862 r, 
rs 137 k . 26, v ad iu m  do  l ic y ta c j i rs . 200 , l ic y ­
ta c ja  ro z p o czn ie  się  od  su m y  rs. 2 2 4 6  k . 25 , 
p rzed  R e jen tem  T eo filem  K o w a lsk im  w  S u w a ł­
kach .

15. Szczuczyn do  k tó ry c h  n a le ż ą ,  m iasto  
S zczu czy n , fo lw a rk  G u b e rn ia  z w a n y , w sie  Ska- 
je ,  B a ran y , J a m b rz y k i ,  W ó lk a  w O k rę g u  B ie ­
b rz a ń sk im , P o w iec ie  i G u b e rn ii A u g u s to w s k ie j 
p o ło ż o n e  zcw sz y stk ic m i p rz y leg ło śc iam i i p rz y ­
n a le ży to śc ia m i, ra ty  z a le g łe  po  w łą c z n ie  r a tę  
c ze rw co w ą  1862 r . ,  rs. 4882 k. 68 , v ad iu m  do  
lic y ta c ji rs . 15u0 , lic y ta c ja  ro zp o czn ie  się  od 
sum y  1 05 ,945  k . 50 , p rzed  R ejentem  M ateuszem  
S m iaro w sk im  w Ł o m ży .

T e rm in  sp rzed aż y  o d b y w a ć  się  b ę d z ie  d n ia  
,24  M aja  1863 ro k u

16. T a b o ry ś z k i T a ra c h a  do  k tó ry ch  n a le ż ą  
p rz y le g ło śe i A w ik u ły , K a m e la n y , K asz liszk i, 
Kotrom;. ś lk  i K a rczm a  T a b o ry ś z k i z w an a , w  
O k rę g u  1 P o w iec ie  K a lw a ry jsk im  G u b e rn ii A u­
g u s to w sk ie j po łożone  ze w sze lk iem i p rzy leg ło - 
ściam i i p rz y n a leży to śc iam i, r a ty  z a leg le  po 
w łączn ie  r a tę  cze rw co w ą  1863 r  , rs. 1238 k . 
57 , v ad iu m  do l ic y ta c j i rs. 22 0 0 , lic y ta c ja  roz 
poczn ie  s ię  od  sum y  rs . 2 5 ,263  k .7 5 , p rzed  R e ­
jen te m  W ła d y s ła w e m  R usock im  w S u w a łk a ch .

17. W in k szn u p ie , do  k tó ry c h  im leży p rz y le ­
g ło ść  W o jd zw iło w o  w O k rę g u  i P o w iec ie  K a l­
w ary jsk im  G u b e rn ii A u g u s to w sk ie j po łożone  
ze w szelk iem i p rz y le g ło śc ia m i i p rz y n a le ży to  
ściam i, ra ty  z a leg łe  po  w łą czn ie  ra tę  c ze rw c o ­
w ą  1862 r., rs . 539  k . 42 , v ad iu m  do licy tac ji 
rs . 659, lic y ta c ja  rozpoczn ie  się  od sum y rs. 
7155 k. 50, p rzed  R e jen tem  W ła d y s ła w e m  R u ­
so ck im  w S u w a łk a c h .

S p rze d a że  w z m ia n k o w a n e  o d b ę d ą  s ię  w  te r ­
m in ach  o zn aczo n y ch  p o c z y n a ją c  od g o d z :ny  
10 z ra n a , w  obec i ła d c y  D y re k c ji Szczegó ł o'-', 
w e j, g d y b y  zaś R * jen t p rzed  k tó ry m  p rz e d aż  
m a s ię  o d b y w ać, by ł p rze szk o d zo n y m , s p rz e ­
d aż  o d b ę d z ie  się  w jeg o  K a n c e la r j i  p rz e d  i n ­
nym  R ejen tem  k tó ry  go  z a s tą p i.

W a ru n k i lic y ta c y jn e  są  do  p rz e jrz e n ia  w w ła ­
śc iw y ch  k s ię g a c h  w ieczy sty ch  i w b iu rze  D y ­
re k c ji S zczeg ó ło w ej.

S u w a łk i d. 13 P a ź d z ie rn ik a  1862 r.
P rezes, o .  K o m a r.

P is a rz ,  A sesor K o le g ja ln y , Ż m ijew sk i.

(N . D. 5 1 3 9 ) U rząd  K onsum cyjny  
Miasta W arszaw y.

Podaje  do w iadom ości pow szechnej, że w biu 
rze tu te jszem , m ieszcząc m się w gm achu R zą d o ­
wym przy  ulicy L es/.no pod N. 706, odbędzie  się 
w dn iu  24  Paźd/.iei Dika (5 L stopada) b. r. o go- 
i zm ie 11-ej z rana, p ub liczna  in p ius licytacja, 
p rzez  deklaracje opieczętow ane, na  jednoroczne 1 
poczynając  °d  un ia  2 0  G rudn ia  ( i  S tyczn ia) 
1862 ,3  r .  w ydzierżaw ienie dochodu /. połowiczne- > 
g o  p odatku  h o n s u m  y jnego , od trunków  k r a jo ­
w ych, m ii DO wicie piw a, wszelkich w ódek, oraz  
a rak u  k ra jow ego , do O b ręb u  konsum cyjnego , od 
s tro n y  P rzed m ieśc ia  P rag i, w prow adzanych , od 
sum y  rs. 1 ,0 0 0  w y iaźa ie  rub li srebrem  ty s  ąc.

M a ją c y  chęć ub ieg  m ia się o tę  dz ie rżaw ę winni 
złożyć dek laracje  opieczętow ane, na  ręce N a cz e l­
n ika  U rzędu K onsum cyjnego , n a jda le j do g o d z i­
ny  11-ej z  ran a , w ani u do licy tacji oznaczonym , 
czyslo  bez popraw ek , sk ro b ań , o raz  p rzek reśleń  
nap isane , i w nich w yraźnie lite ram i w ym ienić 
sum ę, ja k ą  za  dzierżaw ę pom ienionego dochodu 
p łac ić  obow iązu ją  się.

Do dek laracji do łączyć p o trzeba , św iadectw o 
w łaściw ej w ładzy  Po licy jnej, w y k a zu ją c ; m iejsce 
zam ieszkan ia , s ta ll, i zam ożność d ek la ran ta , t u ­
dzież  o ryg ina lne  zaśw iadczenie kasy  U rzędu K o n ­
sum cyjnego, lub inne j rządow ej, n i  złożone v a ­
dium  rs . 100 w yraźn ie  rub li srebrem  sto, g o tow i­

z n ą , lis tam i zas taw nem i i kuponam i, lub  innenn 
pap ieram i skarbow em i na  vad ia  p rzy jm ow anem i 
k tó re  to  vad ia , w  k a s ie  tu te jsze j każdodzienn ie , 
aż do dn ia  licy tacji, i w  ty m  osta tn im  dniu , lecz 
ty lk o  do godziny  1 0 -ej z ra n a  sk ładane  być 
m ogą.

D ek larac je  sk ro b a n e , lub p o p raw iane, n a p isa ­
ne n ie  podług  do łączającego  się  wzoru, o b e jm u ją ­
ce ja k iek o lw iek  zastrzeżenia, i w aru n k i, z łożone 
po oznaczonym  do licy tac ji te rm in ie , lub n iepo- 
p a rte  zaśw iadczen iem  na vad ium , za  n iew ażne u - 
w ażan e  będą.

W aru n k i licy ta cy jn e  każdodziennie  w oddziale 
ogólnym  b iu ra  tu te jszego , w godzinach s łu żb o ­
wych, od g o d z in y  9 -ej z ra n a  do 3-ej z połudn ia  
są  do p rze jrzen ia .

W zór do deklaracji.
W  sk u tek  ogłoszenia  U rzędu  K onsum cy jnego  

z dn ia  22  W rześn ia  (4 P aźd ziern ik a) b. r .  N r. 
8 ,1 6 9  podaję D iniejszą d ek la rac ję , iż obow iązuję 
się wzjąsć w dzierżaw ę dochód z połow icznego po­
d a tk u  konsum cyjnego, od trunków  krajow ych , 
mianowicie piwa, w szelkich w ódek, oraz a ra k u  
k rajow ego, do obrębu  kon-um cyjoego  od strony  
P rzedm ieścia  P ra g i w p ro w ad zan y ch , na  ro k  je ­
den 1863 za sum ę rs . N. ( tu  w yp isać  lite ram i- 
poddając się w szelk im  obow iązkom  i z as trz e ż e ­
niom , w w arunkach  licy tacy jn y ch  ob ję tym , k tóre  
mi są znane, i te  n in ie jszem  p rzy jm u ję .

Zaśw iadczen ie  k a sy  N . na  z łożone w  niej va ­
dium  rs. N . dołączam , k tó re  w raz ie  o ieutrzym a- 
n ia  się p rzy  licytacji sam  odbiorę , lub  o odesłanie 
go pocztą  do N. na  moj koszt up raszam .

S ta łe  m oje zam ieszkan ie  j e s t  w N. pisałem  w 
N .. d n ia  N .  m iesiąca N . 1862  r. (p o d p isać  w y­
raźn ie  im ię i nazw isko .)

W arszaw a d. 22 W rześn ia  (4  P a ź d .)  1862 r.
Z  a  N aczeln ika U rzędu , M arkow ski.

(3 )  S e k re ta rz  U rzędu , L eśn iew sk i.

(N . D . 5 2 4 6 ) M agistrat Miasta  
Radomska.

P o d a je  do  p u b lic z n e j w iad o m o śc i, iż w  d r u ­
g im  te rm in ie  d . 24 P aź d zio r. (5  L i s to p  )  b. r. o 
g o d z in ie  2 z p o łu d n ia  o d b ęd zie  się  w  M a g is tra c ie  
tu te jszeg o  pii a s ta  pod  p re ź y d e n c ją  W g o  N acze l­
n ik a  P tu  lu b  je g o  p o m o c n ik a  g ło ś n a  in  p lu s  
l ic y ta c ja  n a  3ch  le tn ie  w y d z ie rż a w ie n ie  d o c h o ­
du z  b ru k o w e g o , ta rg o w e g o , ja rm a rc z n e g o  i 
m o sto w eg o  W m ieście R ad o m sk u  od  su m y  d o ­
ty c h c za so w e g o  czy n sz u  rocznego  rs . 950  k . 40.

K a ż d y  p rz y s tę p u ją c y  do  l ic y ta c j i  w in ie n  z lo - 
żyć’ Yio część p o w y ższe j su m y  n a  v a d iu m , to 
je s t  rs . 95 kop. 4, k tó re  o d s tę p u ją c y m  od licy ­
tac ji n a ty c h m ia s t  zw ó rc o n em  b ęd zie , u trz y m u ­
ją c eg o  s ię  zaś w k a s ie  e k o n o m iczn e j m ie jscow ej 
do czasu  sk o m p le to w a n ia  ł/ 5 częśc i k a u c ji p o ­
zo stan ie .

B liższe  zaś w a ru n k i w y jąw szy  ś w ią t  co d z ien ­
nie  w  g o d z in a ch  b iu ra  tu te jsze g o  p rz e jrz a n e  b y ć  
m o g ą .

R a d o m sk  d . 26 W rz e ś n ia  (7  P a ź d z .)  1862 r.
B u rm is trz , K a lin o w s k i.

(N. D. 5 5 5 4 )  Magistrat Miasta  
Wawel nicy.

Z  pow odu spełznięcia  w d rug im  te rm in ie  licy ­
ta c ji o do tychczasow ą dzierżaw ę dochodu k asy  
ekonom icznej m iasta  W a velniey z p rop inac ji, po ­
da je  do pow szechnej w iadom ości iż na w y d z ie r­
żaw ien ie  tegoż dochodu n a  dalszy  czas to je s t  na 
ro k  jeden  poczynając  od dnia 1 S tyczn ia  do o s ta ­
tn ieg o  G rudn ia  1863 r. pod  p reźy d en c ją  W go 
Pom ocnika N acze ln ik a  P o w ia tu  L ubelsk iego w 
dniu 12  (24 ) L istopada  r .  b . od godziny  10  rano 
odbyw ać się bę zie w M ag is tra c ie  m ia s ta  W a 
w elnicy g ło śn a  in  plus lic y ta c ja , k tó ra  rozpocznie 
się od sum y rs. 1430 k. 57 l j2  ja k o  kw oty  obec 
n ie  z tego  źródła, na dochód  k a sy  pob ierane j, 
szczegółow e w arunk i na  dzierżaw ę p w y ższeg o  
dochodu każdego czasu  w godzinach  b iu row ych  
w M agistracie  m :a s ta  W ąw olnicy p rze jrzane  być 
m ogą .

W aw e ln ic a  d. 9 ( 2 1 )  P a źd z ie rn ik a  1862 r .
.Burm istrz, K uśm iersk i.

(N . 1). 5 5 7 4 ) N acze ln ik  K a n c e la r j i
Banku Polskiego.

P o d a je  do  p u b lic z n e j w iadom ości, że w  d n iu  
24  P a ź d z ie rn ik a  (5 L is to p a d a )  r. b . o g o d z in ie  
10 z  rana, o d b y w ać  się  b ędzie  w d z ie d z iń c u  g m a ­
chu  B an k o w eg o , p rzed  d e le g o w a n y m  U rz ę d n i­
k iem  B a n k u , p o w tó rn a  in  p lu s  lic y ta c ja  od  cen  
zn iż o n y ch , n a  s p rz ed a ż  z a  g o to w e  p ie n ią d z e  za  
raz  po  p rz y b ic iu  p ła c ić  s ię  m a jące , ró ż n y c h  
p rze d m io tó w  w y sz ly c h  z u ż y c ia  ja k o  to: c y n k u  
z re p e ra c ji d ach ó w , m iedzi, k a re ty ,  p rzed m io tó w  
p o z o s ta ły c h  po  re s ta u ra c ji  K asy  B an k u  i r ó ­
żn y ch  in n y c h  sp rzę tó w . W y k az  ta k o w y ch  p rz e j­
rzeć  m ożna  eo d zien h ie  w  S e k re ta r ja c ie  B an k u  
w g o d z in a c h  b iu ro w y c h , w y jąw szy  dn i ś w i ą t e ­
c zn y ch . »

W arszaw a  J .  13 (2 5 )  P a ź d z ie rn ik a  1832 r. 
(ł) w z a s t .  K u p isze ń sk i.

(N . D . 5523) B p e c m b -A u m o e c n a f i  
KoMMUcapiu/ncicufi Ko m am ci  fi. 

O ó i f l i u a e n , ,  *i i o in ,  O S i i i e u i*  n p n e y  i c  r n i i i  
e u  6 y / i y  n »  n p « H 3 tt0 4 HTCH 2 4  c e r o  O K n r . p T  
i i e p e ' r o p JK K a  n a  n o c r a u K y  b t ,  M ara3H ii i, i  e u ,  
B'b B p e c . U  4 B D ł ła /m a T H  T L i c a u b  u a p t  noA - 
.w eroivb  Ą A *  p e K p y r b  I j a p c T B ą  ł ł o / i b C K a r o  
n p e d c i o f l i i j a r o  u a ó o p a .

T o p m  ó y j y n ,  u p o n 3 n e 4 e n u  M3ycTui»ui, c l  
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iiie 0 0 b y^oBAeTnopei iiH n o c ra iu ip iK a  AeHł.ra- 
MH 3a npHHHTblfl BCIRH HeHpe.YICłHlO Bb TcHe- 
n in  4 » y x b  n e 4 U  ib c o ^ H H  Mpe4'bMUAeniHGn ie- 
t u .  E c a u  iH»ualia A efie r i j  oyACTb npoM eA.ie- 
n a  oo/iTie 4 Byxt» ne^e / i i ,  co 41m i ipeAbniM eii  fl 
OflAZTr,  TO HOCTaBIHIlKT, IIM'Bei'b lipaBO Tpe- 
00 BUTb yn/I  Tbl H eyci’"ftKH HO o OH OB a HI II XłL 
nyiiKTa c h x t ,  yc  lo m ił ;  11) n p n  oc 111141,r e n  1.- 
c tB oBaii iH  o c o o o  i i a p a m e u H u r o  Ko.m.mhc eio 
u eu iew  11 110 aaópcKouKTi la K o n m x b  n o 4 p a 4 -  
‘HiKT, 11 a 11 e ro  iio irfipeiinhiH in, ro a te  Bpe'Mfl 
ooH3d in ,  6e3n[)eKoc/ioBiio  liepeM i n n i T i ; a )  
n 0 4 pH4Mhkt,  iieHcnpaBHbiii c«iMTaeTCH, Koi 4 a  
KT, o i ip e 4 l 3 ich 111,ni,  c p 7,Kamt, iie npeACTa- 
b m tt ,  4 / rn  cAauH iioApHa.enm.ixT,  y n e r o  1104- 
!VieiOKT>, a p a n n o  K o r4 a  oKariieiCH Bb u o c i a n -  
K1) 1104'ieToKT, He c x o a h o c t b  u  ó o p a 3n a \ i n  
lipH ocB i i4 l 3TevH,cTBonaHin a z b o coook)  Kom- 
Miiciero, a  y a i e n o  ó 4 o 6 p i ' n i n o t , i x b  a i  o io  Kom- 
MHcieio c u i lT a e i c i i  oKoii>iaTc4biii>iii c p o K b  n o -  

craBKH
8. Bb o 6 e 3 i ie H e f i i en c n p a B i io c T n  n o 4 p n 4 a  o

n p e 4 ' B 4 a i o  1 cii 3 3 4 0 1 H B t  i i a 4 H1J f i w x Ł 4 e i i b i r i x b
11 o i L i e i a x b  GailKOBWXb u  4 p y B iix b  K p e 4 ir r -

in.ixb ycT aH 0B 4eH iu, aaKonoMb Kb npniiHTiio 
B b 3 a 4 0 r l .  4°3B04eHHl,lX7, na  15 IlpopeH TO Bb 
iio4 pB4 iioil cy.MMbi. 3 a 4 o n i  a r i i  o cT a io ica  
Bb Ka3HT> 5 °  o o B e p tu e m ia ro  0K0H--iaiii:i 1104- 
p n 4 a .

9 . Bi, c . iy iaT ,  ne i icnpaB H oi l  nocTauK H  n a  
oii |>e4 'f ,4eniu ,ie cpoKH B em eii, KoMMiicia 6y-  
4 e i b  HMbTi, u p a n o  H C K y n u n ,  n a  cn eT b  1104- 
p u 4 ' iHKa.

10. r ip H  n eH c n p a m io c T H  n o 4 p n 4 >iuKa ii3u -  
u i e r c i i  c b  iiMT.iiiu e ro  11 iipe4CT.Tii.ieiiiu,ix7, 
iiMi, 3 a 4 o ro B b ;  a )  iuTpa<i>7, no  no . iy  n p o i ; e i i -  
Ty u a  MbCHUb CT, To/l cyMMI.I Koeii o t o h . i h  
110 4 o r o B o p n o i i  u b i i b  n p o c p o ' i e u u w u  n o c r a u -  
Koio iieuiH;  ó ) i i o 4 yie iiHi,ńi B b 3 a 4 a  i oKb 4e iu>- 
m  c k o 4 i . r o  Bb 4 0 4 ry  n a  n o . i p i ^ n i K b  o c r a -  
lieTcu; b) 4 T ,H c ' i u in e 4 i,iii,!ii Ka.ieiiiu.iH yoM - 
TOKb o T b  i i e p e 4 a iu i  n a  e r o  cne  n ,  ó w r b  mo- 
r y m e u  no  cpaisneiiiKi Cb q b u a j i u  no4pil,V>11'  
na ;  u  r )  co r . i a c i io  B*,iiuieKl3 m b  m y p n a 4 » no- 
e in i a r o  c o i i b r a  30  A i ip b .n i  18-10 r . ,  n p o i i e i r r w  
na  Hcio C4 b 4 y loipyio  KasHb cy.MMy, i ia ' i i i i ian  
Iic<i iic4enie  i ix b  n e p  3b  Mlicim'i, co 41m o 5 i, -  
HU4eHiH OTB-fcTBIIKy 11411 e r o  3aKOIIUO yU0,1110- 
MoneunoMy oK oin ia re A h i ia ro  p a c n e r a  110 4 e n r ,  
m a  rem a .  Bb up o u aM b  K o r4 a  u b i ih i  n o  KOHMb 
iipoi i:>ne4ei ia 6 y 4 e r b  n o K y n K a  Beipei i  na  
e n e r b  u o 4 !iH4 ‘iiiKa, ne  ó y 4 y r b  iip- i ib l inaTi ,  
n o 4 p H 4 i ib ix b  Bb KoiiTpaKTb u b i i b ,  t o  bc i i -  
Koe  n o  cemy C4 y*iaio c o e p e m e n ie  npe40CTaB4ii -
6TC.I Bb U0 4 b3y  Ka3Il 1,1.

11 . Bi, c i y w a b  K a n o n  ,11100 r ip e r e H s in  co 
CTopoHBl r i04p i i4 ' iH K a ,  n e b  c n o p w  40,1111111,1 
61,111, p b u iae M M  Ha oe i io t ia n i i i  p y ccK i ix b  3a< 
KOHOB i, 4l>i icTiiyioui, tixb iib HMnepia; h t o  o t -  
iiaKome u e A i im a e T b  uoApiiAHiiK.t npaBo iib  
c.iywa-E u a 4 o 6 n o c T H ,  o ó p a 3i , iT c a  c b  n p o 3 i,- 
óaMii 1’. H a M b c i i i i iK y  Bb H a p c u r n  0 o 4 i,- 
cKo.nb Bb K a im e 44H pi l0  c - r o  HaMbcTin iKa 
11 iH Kb i i e n o c | ie4 cT B e in io  naH n4i ,o i  i i y B p e c r b -
ylllTOBCKOU K MMHCapiaTCKOll KoMMHcin.

12. K a 3na lb i a T l l i b  n o 4 p n 4 ‘" lK y  n e y c T o n -
Ky Bb i'4 Ti4 yK )iunxb  C4y‘ia,i.\'l,: a) ec .u i  1104- 
p i i4 ' iH K b 3aK4 iOMHBb ysaK nieiiiiBUi 3a 4o r n  
11041, 3a 4 aTKH, n e  (i04yH H Tb3a 4 aT0 t!iibixb 4 e- 
n e n ,  iib rene i i iH  4ByxT. ne ,vB4 i, co 41111 n p e . i -  
c r a B 4 en in  3a A o m a b ,  t o  n o 4 y H a e r b  iieycTOMKy 
no  o4 i ioM y  ripoperiTy  aa  Kam.i i.m  c A t i / iy m m u i  
aa t u  Mb M b c a n b  n a  Ty c yvm y ,  KOTopan ne 
6  w aa  111.143110; 6) ec.111 K a 3 i i a  n p o c p o - iH T b
yn. ia-ry  4 eHtTb c ,i l ;4y ion ( i ix i ,  iio4 pn.1‘ll1Ky  n i ' 
K o in p a K T y  3a nocraB4eHHi.! fi  n e ip n  60,11,e 
4 i iyxb ne4 b 4 i, co  41m n p e 4 b n i i , i e i i i i i  6 i i 4 e r a  
o npn i iH T b ixb  i iem ax b ,  t o  3a k  i*41-111 i-,iT.4y- 
l o ip iu  .aa t i ; m i ,  M b c a u i ,  r u a r u T b  no4p a 4 M iiK y  
Bb neycToMKjbno 04110.11)' i i p i m e i i r y  c i ,  neoi.f- 
4 ' i i inoH  e n y  c ii '- enp  \ i e n n o  cyM.vibi; n) ney -  
c io i iK a  o i b  Kaai iw pac-n i ib iB aeT cil  no  Miic4 y 
n p o c p o n e n i iB ix b  4 He 11 n o 4 a r a n  M b ca u i -  Bb 
r p m m a n ,  4 i ie i i .

13. I l  laTHlSb 3a IIOCTaiMOHHhlH 11611(11 6)’- 
4 e i b  npoM 3Bo4 n r b  E ptcrb -y l i iT OB C K oio  Kom- 
MHciein.

1 4 . E c 4 H 6 i,i 4 0  c o B e p i u e i m a r o  i i c u o 4 tieHifl 
n o 4 pii4 a n o o T u r . i a  n o 4 p n 4 m i K a  CMepn, ,  in , 
TaKo.M i, c / iy n a r ,  u a c  i b a m iK i i  e r o  u  m  3a4 o ro -  
4a i ,e . i i i ,  no B c b n b  c r a r B i iM t  oÓH3aui.i  n c n o 4 -
IIIITI, OHBHI.

14 . M ooKO ir ia i i in  n o c  1 aBKH n e m e i i  c ocT a u-  
4118t e n  pac- ieTb  11 B i , i 4 a e i c n  11b K on in  n o 4 - 
P114MI1K)’, K oTopw n o G a sa i ib  n e  4 a , i b e  n i e c i  II 
11e4b.11, n » 4 i in c a T b  na  oiio .nb c o r a a c i e  c n o e  
n 4 11 n e y 4 0 B0 4 i>c rBin. I l o  no r enei i in c e r o  c p o ­
Ka n u  KaKiii i ioapam ei i ia  p a 3c lie i 7, ne n f im iu -
M3 I0 TCH.

1(5. K o i lT p aK lb  Cb o 6bHX7,  CTOpOIIb T. P. 
KaKb Kaniisi ra K b  11 H04pH4HiiKa,  4 0 4 iKeiib 
61,r n ,  c o o 4 iH4 a e \ i b  c i i h to  ii ne  i iapymiiM o.

17. Bo B c b x b  C4yn»rtxb 3 4 b c i .  ne  ho i im cho-  
BHII.Ub pyK oBo4Cl uoiiaTi,c« o o u ih m h  n p a m ia a -  
M11 o n p e . i b  leimiiiM4 l i t  cb. i ioem u . ixb  i ic ic ia -  
iiOB.ieniil cooTBbcTB y 101411 m 11 IIMb 3aK01ia.MIl 
1'paaiAaucKHMn c k o a h k o  b t h  n o c 4b 4 nie ,  110 
c iioHcrity  n<>4pH4oub B o e i m a r o  B b 4 0 MCTBa 11 
n o  o6cTOBTe4bCTBaMb 4 b 4 a  Iipi l4 e * [ i w  61.111, 
M o r y T b .

B p e c rb - y i i i  roBcK b 10 O x T iio p a  18S52 r .

Bpe.vieiiHo, y u p a i M i u o u p i i  KoMMUcieio, 

C r a i c K i u  ConbTiiiiKb,
lI,ieiib KoMMiiciii,

K o4em cK ;ii C o iib n n iK ii ,  ‘IepB in ibcK iH .

(N . D . 5 556) P h ck o -A ugustow ski  
Ob e r -Pro w ia n tm e js ter .

W  b iu rz e  W -g o  N a c z e ln ik a  P o w ia tu  A n g n - 
s to w sk ie g o  b ę d ą  o d b y w a ć  się  g ło ś n e  in  m in u s  
l ic y ta c je  d . 25 P a ź d z ie rn ik a  (6  L is to p a d a )  i 
d a t  29 (10 ) ty c h ż e  m ie s iącó w , na re p e ra c je  t a ­
m eczn eg o  p ro w ia n ts k ie g o  m a g a zy n u  od sum y 
2 9 5 , rs. 3 k .  i tanaże w y b u d o w an ie  now ej c za to ­
w ni od su m y  3 83  rs . 64 I j 2  k o p .; p rz e to  w zy ­
w ani o soby  in te re s o w a n e , a iiy  w pow y ższy ch  
te rm in a c h  z g ło s ić  s ię  zech c ie li do b iu ra  w y m ie ­
n io n e g o , g d z ie  p la n , a n sz la g  i w a ru n k i tej en - 
tre p ry z y , m o g ą  p rz e jrz e ć  c o d z ie ń , w  g o d z in ach  
b iu ro w y c h .

N ow y D w d r 11 P a ź d z ie rn ik a  18G2 r.
Za  P ło c k o -A u g u s to w s k ie g o  

O b e r-P ro w ia n tm c js tra ,
P o m c n ik , R ad c a  D w oru  Ł u c k i.

(N . D . 5567) l lada  Opiekuńcza  
Domu P rzy tu łku  i Pracy.

P o d o je  do w iadom ości pow szechnej, że w dn iu  
21 P aź d z ie rn ik a  (5 L istopada) r. b. o godzin ie  5 
z p o łu d n ia  w  K an ce la rji Dom u P rz y tu łk u  i P r a ­
cy, odbyw ać się będzie za  pośred n ic tw em  d e k la ­
ra c ji op ieczę tow anych , licy tac ja  n a  d o staw ę  w 
ciągu ro k u  p rzyszłego  su k n a  sza reg o  i czarnego  
nie innego  ja k  fa b ry k  rosy jsk ich  na  u b io ry  dla 
ludności In s ty tu to w e j, od ceny  in  m inus kop. 
69 75jlO O . za  1 lok.

V ad ium  do licy tacji z łożyć n a le ży  w kw ocie 
rs .  45, in n e  w aru n k i p rze jrzan e  by ć  m o g ą  k a ­
żdodziennie w m iejscow ej K an ce la rji.

P rez y d u ją c y , H em pel.

(N . D. j>556) S e k w e s t r a to r  p r f y  
M a g is tr a c ie  M ia sta  W arszaw y.

P odaje  do w iadom ości publicznej, iż praw nie 
z a ję te  na  sa ty s fa k c ja  należności S karb o w y ch  i 
M iejskich ruchom ości, a m ianowicie: fortepian  
m achoniow y, k anapa , 6 k rzeseł adam aszk iem  
k ry te , Stul, lu s tro , ży rando l i t. p. w dn iu  31 P a ­
ździern ika  1862 r. o godzin ie 10  ran o  na  ta rg u  
publicznem  M uranów  przez licy tację  publiczng, za 
gotoxve p ien iądze w ięcej da jącem u sprzedaD e zo­
s tan ą .

W arszaw a d. 24  P aźd ziern ik a  1862  r.
p. o J .  K ołndzki.

Z A P O Z W Y  E D Y K T A L N E .

(N. D. 4 6 1 8 ) S ą d  P o l i y i  P o p r a w c z e j
W y d z ia łu  Lube lsk iego .  

Z a p o z y w a J a n a  Z i e l i ń s k i e g o  cygana  la t 45  U.  
c z a ro m /o s ta te c z n ie  w  G m inie Zezulin zamieS2. 
ka łego  ż o n ę  jego  się w ci
dni 3 0  w Sądzie  tu te jsz  m staw ili, W przeciwnym
bowiem  raz ie  stosow nie c o p ra Wa postąpionem
zo stan ie .

L u b lin  dn ia  13 (25) Sierpnia J g 6 2 r _ 

za Idziego,

A sesor Prezydujący, M . R udnick i.

(N . D .
IP,*,? P o l ic j i  P o p r a w c z e j
Wydziału Lubelskiego.

o-o n n n l * ,  jfń zefa W asilew sk iego  gorze lane-
s ie 'w  Sou-6 m °  W ^ f o n o w ie  zam ieszkałego aby

iw nv,J 1̂ Zle.^u*e3szy m  w d n iach  30 staw ił, w prze tiw ay m  oowiem n n , 
z n im  będzie p o d łu g  p raw a postąp ionem

L ublin  dnia 18 (3 0) S ie rp n ia  1862 r. 

A seso r P rez y d u iący , M . R udn ick i .

L I S T Y  G O Ń C Z E .

(N. D.  4735) Sffd Policji P opraw cze j  
Wydziału Płockiego.

W zy w a  w sze lk ie  w ład ze  ta k  n a d  p o rz ą d k ie m  
i b e zp iec zeń s tw e m  w k ra ju  c zu w a ją c e , a b y  R a ­
fa ła  P a p ro c k ie g o  Ja t 40 m a jąceg o , k a to l ik a  żo ­
n a te g o ,  d z ie tn eg o , ek o n o m a , o s ta tn io  w S n ia - 
d o w ie  m ieszk a jąceg o , w z ro s tu  ś re d n ieg o , o czu  
p iw n y c h , w ło só w  b lo n d , n o s a  p o c ią g łe g o , b ro d y  
o k rą g łe j ,  p rzed  w y m ia re m  s p ra w ie d liw o ś c i u- 
k ry w a ją će g o  s ię , ś le d z iły , i w  raz ie  u ję c ia  p o d  
śc is łą  s tra ż ą  n a jb liż sz e m u , lu b  w p ro s t tu te jsze  
u iu  Sądow i d o s ta w ić  z ec h c ia ły .

P ło c k  d n ia  11 S ie rp n ia  1862  r .
S ęd z ia  P re z y d u ją c y , w z. G a ck i.

(X . D. 4622) Sąd Policji  P opraw cze j  
Wydziału Włocławskiego.

W zywa Ignacego  Beki cze ladn ika  k o m in ia r ­
skiego dow nie w m ieście B rześciu  n astęp n ie  w 
m ieście R onin ie  zam ieszkałego , obecnie z p oby tu  
n iew id o m eg o , aby  do w y słu ch an ia  postanow ie­
n ia  JW * p. o. N am iestn ika  K ró lestw a w p rz ec ią ­
gu dni 30  w Sądzie  .tu te jszy m  staw ił się lub o 
swera obecnem  zam ieszkan iu  w iadom ość udzie­
lił, pod  sku tkam i p raw a

B rześć dn ia  18 (30) S ie rp n ia  1862 r . 
Sędzia P rezy d u jąc y ,

R ad ca  Dworu, T ry n iszew sk i.

(N. D. 4737) Są d  Policji  P opraw cze j  
Wydziału  Płockiego.

W zy w a  w szelkie w ładze ta k  cyw ilne ja k o  i 
w ojskowe n a d  po rząd k ien  i bezp  eczeństw era  w 
k ra ju  czuw ające, oraz  osoby p ry w a tn e , iżby  
zw raca ły  uw agę na  J a n a  N aw rock iego  o k radz ież  
obw inionego, i p rzed  w ym iarem  sp raw ied liw o śc i 
u k ry w a ją ce g o  się, o s ta teczn ie  w e wsi W łoczanie 
Pow iecie P łock im  p rz e b y w a ją c e g o  z pobytu  n ie ­
w iadom ego, la t 20 p o d a ją c e g o , ka to lik a , w zrostu 
średn iego , tw a rzy  śc ią g łe j, w łosów  ciem no blond, 
oczu n ebieskich, nosa n v e rn e g o , u s tp ro p o rc io n a l-  
nych, brody śc iąg łe j, z n ak ó w  szczeg ó ln y ch  ż a d ­
nych, w razie dostrzeżen ia  u ję ły ,  i Sądow i po 
praw czemu tu te jszem u  d o s ta w ić  ra czy ły .
Płock  d 28 Sierpn ia  (9 W rz eśn ia ) 1862 r

za Sędziego P rez y d u ją c eg  o, G ack i.

(N . D. 4734) Sąd  Policji  P opraw cze j  
W ydziału Płockiego.

W zyw a wszelkie w ładze ta k  cyw ilne iako i 
wojskow e n ad  po rządk iem  i bezp ieczeń stw em  w 
k ra ju  cz-uwające ab y  L u d w ik a  K rau ze  la t  18 
ew an g e lik a , z W łok  S ie rp s k ic h , p rzed  w ym iarem  
p ra w h d liw o ś c i u k ry w a ją ce g o  się, w zrostu  ś re ­
d n ieg o , tw a rz y  o k rą g łe j ,  n o sa  m ie rnego , o k a , 
ciem nego, czoła  D iskiego, w łosów  ciem no-blond, 
śledziły , a v^razie u jęc ia , o n eg o ż  najb liższem u  lub 
w prost tu te jszem u  Sądow i dosta jy ić  zechciały .

Płock d, 23 S ie rp n ia  (5 SVrześn a )  1862 r.
S ę d z ia  P r e z y d u j ą c y ,  av z . G acki.

(N . d .  4619) Są d  Policji  Poprawcze j  
W ydziału Włocławskiego.

W zyw a wszelkie w ładze ta k  cyw ilno jako  i w oj­
skow e nad  po rządk iem  i bezp ieczeństw em  w 
kraju  czuw ające, ab y  W ilhelm a P ack  poddanego  
p rusk iego , o k rad z ież  g w ałto w n ą  poszlakow anego  
ostatn io  w obow iązkach  s tró ż a  w mii śc e W ło c ła ­
wku zosta jącego , obecnie zb ieg łego , i p rzed  w y­
m iarem  spraw ied liw ości uk ryw ającego  s ię , ściśle 
śledziły , a  w razie  d ostrzeżen ia  u jąć  i Sądow i t u ­
te jszem u  ^ transpo rtem  dostaw ić  zarząd z ił.y

R ysopis W ilhelm a P ack a  je s t  następu jący , m a  
la t 3 1 , w zrostu średniego, w łosów  ciem nych, brw i 
blond, oczu niebieskich, nosa  i ust średn ich , bud o ­
wy c ia ła  silnej.

B rześć K ujaw ski d. 20 S ie rp n ia  ( lW rz e śn ia )  1862 
S ęd z ia  P rezy d u ją cy  R ad ca  D w oru, 

T ry n iszew sk i.

(N . D . 4733) S ą d  P o lic ji Proste j  
O k rę g u  P ro szo w id c ie g n .

Ma honor w ezw ać wszelkie w ładze n ad  bezp ie­
czeństw em  w k ra ju  czuw ające o śledzenie, uję ie 
i dostaw ien ie  Sądow i tu te .szem u  P io tra  S ta c h u r­
skiego o kradzież  i w łóczęgostw o onego k tó reg o  
rysopis je s t  n astęp u ją  y la t m a 36 w z ro st ś redn i 
tw a rz  ściąg ła  oczy n ieb iesk ie  nos sciąg ły  w łosy 
czarne u b ran y  w kam izele b ia łą  kapelsz  spodnie 
i b u ty  rodem  zN ag o rza n .
Proszow ice dnia 20 S ierpnia  ( lW rz e śn ia )  1862 r ,  

Podsędek. K ozierow ski.

O S T R Z E Ż E N I A .

(N . D . 5 4 3 0 ) Urząd L o te r j i  w K róles tw ie  
Polskiem.

N a zasad z ie  d o n ie s ien ia  K olektora  L o te r j i  
D a w id so u a  J ó z e fa  w  m ieście  W arsz a w ie , p o d a jąc  
do w iadom ości, iż */5 lo su  pod  N rcm  12,223 
lit. a , z 5 ej k la sy  99 L o te r j i  p rz y p a d k o w o  z a ­
g in ę ła ,  o s trz e g a  zarazem  te raź n ie jszeg o  p o s iad a ­
cza, że żadnej k o rzy śc i z ta k o w e j n ic  o d n iesie , 
g dyż  w y g ra n a  ty lk o  w ła śc ic ie lo w i w  K o n tro li  
K olek tora  z a p isa n e m u  w y p ła c o n ą  zo sta n ie .

W arszaw a d. 3 (1 5 )  P a ź d z ie rn ik a  1862 r.

N aczeln ik  U rzędu , B aron  M efigden.
S ek re ta rz  U rz ę d u , J .  K. N oiński.

(N , D. 5 4 2 7 ) Urząd L o te r j i  w K róles tw ie  
Polskiem.

N a zasadzie doniesienia K olektora L o te rji 
S z y ld b c rg  n a  P r a d z e ,  po d a jąc  do w iadom ości, iż 
(*5 losu  pod N rem  5109 lit.  c , z 5 k lasy  99 L o terji 
przypadkow o zag in ę ła , o s trzega  zarazem  te ra ­
źniejszego posiadacza, żc żadnej korzyści z ta k o ­
wej nie odniesie, gdyż w ygrana  ty lko  w łaścicielo­
wi w K ontroli K olektora  zapisanem u w ypłaconą 
zostan ie .

W a rsz a w a  d. 3 (1 5 ) P a ź d z ie rn ik a  18S2 r.

N aczeln ik  U rzędu , B aron  M engden.
S e k re ta rz  U rzęd u , J .  l i .  N o ińsk i.

(N . D . 5431) U rząd Loterji u> Królestwie
Polskie ta-

N a  zasad z ie  d o n i e s i e n i a a  W i t -
te n sz te in  w  m ieście  w i ac*0 '
m ości, iź V» /76U U t  d ' '■ 5uj
k la sy  99 L o t01'! 1 P ‘J \  'k o w o  z a g in ę ła ,  o s trz e ­
ga  zarazo ®  te ra ź n ie jsz eg o  p u s ia d a c z a , ż e  ż a ­
dnej korzy  oi z akow ej n ie  o d n ie s ie , g d y ż  
w y g ra n a  y W łaścicielow i w K o n tro li K o- 
Ic k to ra  z ap isan em u  w y p łaco n ą  z o s ta n ie . .

W arszaw a  d. 3 (_15j  P a ź d z ie rn ik a  1862 r. 

Naczelnik U rzęd u , B a ro n  M en g d en .
S e k re ta rz  U rz ę d u , J .  K . N oińsk i.

(N . D . 553 9)
W  w y k o n an iu ' w yroku T iy b u n a łu  C yw ilnego, 

G ubernii R adom skiej w Kielcach na  d. 20 W rze­
śnia (2 P aźd z ie rn ik a ) 1862 r .  z apad łego , dozw a • 
ła ją ceg o  w ydan ia  stosow nych obw ieszczeń celem  
w ykreślen ia  kaucji w sum ie rs . 450  n a  d ob rach  
K ulany  z p rzyległościam i w O kręgu  M ław skim , 
G ubernii P ło ck ie j położonych, w Dziale IV . pod 
N r. 7, w ykazu  hypoteczncgo, za  F ran c iszk iem  
C hudzyńskim , jako  R ejen tem  K ancelarji Okręg** 
S zyd łow sk  ego , G ubern ii R adom skiej, na  cały  
p rz ec iąg  czasu  p rzez  k tó ry  tam że  urzędow ał z a ­
p isan e j, n in ie jszem  zaw iadam ia  się  s tro n y  in te re ­
sow ane: ażeby  w razie jakow ych  p re te n sji z t y tu ­
łu  pow yższego u rzędow ania  przez F ranc iszka  
C hudzyńsk iego  zgłosili się, z n iem i do te jż e  kau ­
cji w ciągu  m iesięcy trzech  od daty  zam ieszcze ­
n ia  w p ism ach  pub licznych  i rozlepienia obwie­
szczeń, gldyż po up łyn ien iu  tego  te rm inu  podpi­
sany  ja k o  O brońca F ran c iszk a  C hudzyńsk iego , 
w y stąp i do T ry b u n ału  na począ tku  w zm ianko­
w anego, z żądan iem  w ykreślenia te jż e  kaucji.

K ielce d. 4 (1 6 ) P aźd ziern ik a  1862 r .
Ludw ik K rzyszkow ski, P a tr .  T r .

w Drukarni J. Jaworskiego.— Za pozwoleniem Cenzury.


